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5 enio 
539 komisniaśów 


wydalono z śruzińskiej 

partji komunistycznej 

Ryga, 14 lipca 
Z Moskwy donoszą, że w Tyflisie od 
był się zjazd komunistycznej partii Gru- 
zji, Ze sprawozdania centralnego komi- 
tetu partji wynika, że w roku bieżącym 
wydalono z partii 539 członków za „troc 
kizm“ i separatyzm gruziński. Sekretarz 
generalny partii oświadczył, że głó- 
wnem zadaniem komunistycznej partii 
Gruzji jest zwalczanie nacjonalizmu gru 
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Nadchodzą niepolsojące po- 
słoski © opuszczeniu się „Mar- 


szałica Diłsucisiciećo na morze 


loimicy polscy zdobyli 3.300 kilomeirów, 


Paryż, 14 ASS 
W uzupełnieniu wiadomości o zawró- 
ceniu z drogi lotników francuskich, nad- 
chodzą obecnie wiadomości, że lotnik 
Costes zawrócił w odległości 250 km. na 
półmoc od Azorów o $. 6.15 po południu 
i obecnie znajduje się na wysokości brze 


śów Hiszpanji. 
New Jork, 14 lipca. 
Associated Press otrzymał dziś rano 
o g. 5.45 radjogram okrętu „Nar 3 
donoszący, że lotnicy polscy o $. 7.36 
szasu Greenwich znajdowali się pod 40 
st. i 50 min. szerokości północnej i 20 st. 
48 min, długości zachodniej. 
SAMOLOT „MARSZAŁEK  PIŁSUD- 
SKI” SYGNALIZOWAŁ  WADLIWE 
FUNKCJONOWANIE MOTORU, 
kierunek lotu nie uległ jednak zmianie. 
Samolot posuwa się nadal w stronę Sta- 
nów Zjednoczonych. Depesza zaznacza, 
że radjogram przyjęty przez okręt „Na- 
renta“ zdaje się jednak być wcześniejszy 
od depeszy, syśnalizującej lotników z o0- 
kolicy Horthy. 
Paryż, 14 lipca. 


POGŁOSEK, POCHODZĄCYCH Z HOR 
THY, 
SAMOLOT „MARSZAŁEK  PIŁSUD- 


SKI* MIAŁ SIĘ OPUŚCIĆ NA MORZE 
NIE W POBLIŻU WYSPY FAYL, LECZ 
W POBLIŻU WYSPY PICO. STAT- 
KIEM POLSKIM, ZNAJDUJĄCYM SIĘ 
RZEKOMO NA AZORACH, MA BYĆ 


WEDŁUG _NIESPRAWDZONYCH | STATEK „ISKRA“. 


2. 800 khim. 


Idzikowski 


Godz. 10 ramo. 

Według otrzymanych dotychczas ko 
munikatów i meldunków wynika, że szyb 
kość początkowa samolotu „Marszałek 
Piłsudski” 

WYNOSIŁA 196 km, 
na godzinę, koło wysp  Azorskich zaś 
spadła 
DO 176 KM, 
mimo więc depesz o rzekomem wadli- 


wem funkcjonowaniu motoru, szybkość 
taka wskazuje na pełną jego wydajność. 
„Polskie Radjo* w ciągu całej ostatniej 
doby znajduje się w stałym kontakcie te- 
lefonicznym z Berlinem, Paryżem i Lon- 
dynem, skąd nadchodzą stale depesze. 
Londyn ma pozatem połączenie kablowe 
i radjograticzne z portem Horthy na wy 
spach Ażorskich, skąd również nadcho- 
dzą wiadomości o lotnikach polskich, Na 
wiadomość o rzekomem 

WODOWANIU LOTNIKÓW POLSKICH 
„Polskie Radjo'* wysłało depeszę do ko- 
mendąnta polskiego statku szkolnego 
„łskra*, W chwili obecnej oczekiwana 
jest odpowiedź co do losu lotników, 

GODZINA 10.30. 

Według nadchodzących wiadomości, 
samolot „Marszałek Piłsudski“ 
PRZEBYŁ DO „OBECNEJ CHWILI 
3.300 KM, A ZOSTAJE MU JESZCZE 

DO PRZEBYCIA 2,800 KM. 
czyli większą część szlaku nadoceanicz- 
nego została już przez polskich bohate- 
tów przestworzy zdobyta. 

Lotnicy znacznie skrócili sobie drogę 
omijając Azory na północ o 200 km. 


Do Gdyni 


przybyma włoska mary- 
narka wojenna 
Gdynia, 14 lipca 

W ostatnich dniach lipca przybywa 
do Gdyni eskadra włoskiej marynarki 
wojennej, złożona z - dwóch opancerzo- 
nych krążowników: „Pira“ i „Ferru 
cio“, 

Eskadra zabawi w Gdyni do 5 sier- 
pnia, poczem na dalsze pięć dni uda się 
do Gdańska. 

Dowódcą eskadry jest wiceadmirał 
Ettore Rota, dowódcą „Piry* — hr. Ca 
stracana, dowódcą „Ferruccio — kpt. 
Novaro. 

Krążownik „Pira“ jest wielkim trzy- 
kominowym okrętem wojennym o poje- 
mności 10.600 tonn, „Ferruccio“ zaś 
dwukominowym o pojemności 7.350 
tonn. 

Eskadra włoska przybywa do Gdyni 
z wizytą do polskiej marynarki wojen- 
nej. Dowódca eskadry wraz z podwła- 
dnymi oficerami przybędzie również 2 
wizytą do rządu polskiego do Warsza- 
wy. 


lLesja-lialcoah 4:1 (4:0) 


Miecz ten miał mniczwykle burzliwy prze- 
bie$ i obfiionał w miele imcydeniów 


Warszawski korespondent „Expressu“ 
telefonuje: 

Wczoraisze spotkanie Hakoahu wie- 
deńskiego z Legią przyniosło zdecydo- 
wane zwycięstwo drużynie warszaw- 
skiej, która zapewniła sobie sukces nad 
gośćmi już w pierwszej połowie meczu. 


Legia zadziwiła w tym okresje gry 
piękną kombinacją górujac znacznie pod 
tym względem nad „Hakoahem*. Naj- 
słabszym punktem drużyny wiedeńskiej 
była obrona, która nie mogła dać sobje 
rady z ładnie grającym napadem gospo- 
darzy. 

Zdecydowana przewaga Legii uwień 
czona została 4-ma bramkami, z których 
pierwsze trzy zdobył Świetnie dvspono- 
wany 


PRZEŹDZIECKI (HAT - TRICK). 


Strzelcem czwartej bramki bvł Steuer |dziego, za co zostaje wykluczony z boi- |k 


ległości conajmniej 30 metrów umieścił 
piłkę w siatce przeciwnika. 

Ww drugiej połowie gra miała brutal- 
ny przebieg: sędzia Kwiatkowski swe- 
mi mylnemy, rozstrzygnięciami wywołał 
niezadowolenie u obu drużyn. 

Dziwić się należy, że warszawski 
O. K. S. deleguje na zawody miedzyna- 
rodowe sędziego C-klasowego, który do 
tej pory nie sędziował nawet jeszcze me 
czów A-klasowych. 

Honorowy punkt dla Hakoahu zdobył 
Stross z rzutu karnego. podyvktowanego 
za faul w polu karnem. 

W czasie meczu doszło do kilku przy 
krych incydentów, które wzbudziły nie- 
smak u widzów. W kilka minut po róz- 
poczęciu gry dyktuje sedzia rzut wolny 
przeciwko Hakoahowi. Goście nie zga- 
dzają się na ten wyrok. Stross obraża sę 


man, który fenomenalnym strzałzm z od | ska, 


Hakoah reaguje na to demonstracyi- 
nem opuszczeniem placu boiu. Po dzie- 
sięciominutowych pertraktaciach wkra- 
cza na bojsko 

mjr. DYDRYK I WPŁYWA NA SĘ- 

DZIEGO, BY COFNĄŁ DECYZJĘ. 

Stross przeprasza sędziego j gra to- 
czy się dałej, W czasie gry wydarzył się 
również incydent między jednvm z wi- 
dzów a Strossem. 

Na skutek interwencji policii awantu 
ra zostaje zażegnana į niespokojny widz 
zostaje odprowadzony do komisarjatu. 

Na początku gry zdarzył sie nieszczę 
śliwy wypadek: bramkarz Hakoahu, ro 
binzonując uderza ręką w słupek tak nie 
szczęśliwie, że karetka pogotowia zmu- 
szona była go odwieść do szpitala, Miej- 
sce Oppenhejma zajmuje prawoskrzy- 
dłowy Nemes, któremu strzelono 3 bram 
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Herbata jesi zabójcza 


śdy się ją spożywa w dużych dozach, natomiast w ma- 
łych — jest pożyteczna 


Siękna legenda o pochodzeniu fierbaty 


Czy herbata jest szkodliwa? Na to 
pytanie znajdujemy wyczerpującą odpo 
wiedź w naukowej rozprawie dr. Le- 
wina, profesora uniw. berlińskiego. 

.. Obok niezaprzeczonych zalet posia- 
da herbata i szkodliwe właściwości, o 
czem można najlepiej się przekonać, ob- 
serwując tak zwanych „tea tasters“, tj. 
osobników, zajmujących się z urzędu 
próbowaniem rozmaitych gatunków 

herbaty. Szlachetny ten trunek należy 
do rzędu exitantia, napoi podniecają-- 
cych zawierających kofeinę i teophinę 
wywołującą spazmy, krwotoki płucne 
"nawet konwulsie. 

Cierpieniom tym ulegają przeważ- 
nie chińczycy, pracujący w plantacjach 
herbaty. Tego rodzaju objawy zdarza» 
ły się u osób, pliących dziennie 5 szkla- 
nek mocnej herbaty. Pewien osobnik, 
który od dzieciństwa pijał ogromne 
ilości herbaty. w 25 roku życia konsu- 
mował 30 szklanek dziennie — jednakże 
musiał z czasem zmniejszyć „dozy“, 
gdyż zaczęły igo trapić duszności i mę» 
czące halucynacje. 

Wyżej wymienieni „tea tasters“ za- 
trudnieni w chińskich i amerykańskich 
firmach zmuszeni są wypić w ciągu je- 
dnego dnia około dwustu filiżanek roz- 
maitych gatunków Świeżo zaparzonej 
herbaty. Odbija się to fatalnie na ich 
zdrowiu, Takiego tea taster można po- 
znać po chorobliwej bładości oblicza. 
Uskarżają się oni na silne migreny, utra 
tę pamięci, osłabienie wzroku i bóle 
wątroby. 

Te same objawy zaobserwowano u 
zwierząt pojonych herbatą w celach 
doświadczalnych, W jednem z angiel- 
skich sanatorjów umarł niedawno czło- 
wiek, który złiadał dziennie uncie liści 
herbaty. Rozchorował się on ciężko na 
nerwy i zakończył życie podczas ata- 
ku furji, 

W Anglji w swoim czasie panowała 
moda palenia papierosów z herbacia- 
nych liści. Pewna znana literatka pod- 
czas pracy wypalała 30 takich papiero: 
sów. Po upływie paru lat rozwinęła się 
u niej ciężka choroba serca. Niektórzy 
lekarze są zdania, iż nawet umiarkowa- 
ne spożywanie herbaty przyśpiesza 
proces wapnienia arterji, natomiast dr. 
Lewin twierdzi, iż jedynie nadużywa- 
nie tego napoju może wywołać pewne 
zaburzenia w organiźmie, natomiast her 
bata konsumowana w małych ilościach 
wywiera dobroczynny wpływ na nasz 
system nerwowy, działa korzystnie na 
trawienie, pomagając żołądkowi w przy 
swajaniu ciężko-strawnych potraw. 

Pozatem herbata dosłownie „rozjaś- 
nia“ umysł. Dziesięć gramów herbaty 
potęgują o dziesięć procent wydajność 
pracownika. 

Podróżnik Mc. Goverń podczas wę- 
drówki po Tybecie niejednokrotnie był 
świadkiem, jak tubylcy poili zmęczone 
konie mocną herbatą. Najbardziej ospa- 
łe zwierzę odzyskiwało humor i ochotę 
do pracy. 

Największem powodzeniem cieszy 
się „boski trunek“ w Tybecie. W tym 
dziwnym kraju filiżanka herbaty sta- 
nowi jednostkę czasu. Uczestnik wy» 
prawy na Everest zapytal raz przewo- 
dnika, jak daleko znajduje się najbliż- 
sza osada. — O trzy iiliżanki herbaty 
odpowiedział skośnooki dżentelmen. 
Mongołowie również oceniają dodatnie 
właściwości herbaty. Tak zwane „ce- 
giełki herbaciane" zastępują w Mon- 
golji pieniądze — oczywiście tylko w 
wyjątkowych wypadkach. Taka cegieł- 
ka składa się z liści wymięszanych z 
łajnem yaka. Stwardniałą masę łamie 
się na kawałki i rzuca do gorącej wo- 
dy, a gdy się rozpuści, dodaje się ka- 
wałek masła lub baraniego łoju. Przez 
słynną bramę Tybetu w Ta Tsien Lu 
przechodzą codzień procesie yaków, ob 
juczonych skrzyniami pełnemi herbaty. 
Karawany tybetańskie transportują ro- 
cznie przeszło 5 milionów kilogramów 
herbaty. 

Na temat pochodzenia tego cennegu 
rapoju krążą legendy. Ponoć w roku 
510 trzeci syn hinduskiego króla Kosju- 
wo nabożny Darma udał się do Chin, 


* 


aby tam sławić wielkości Buddy. Dar- ktzew. Darnia zerwał kilka liści i po- 
ma wiódł żywot pełen  umartwienia, | żywił się niemi: O dziwo — w tej chwili 
sypiał na gołej ziemi, żywił się korzon- | poczuł się tak bliskim bóstwa i tak od- 


kami, a noce całe spędzał na modłach. 
Pewnego razu zmożony snem zdrzem- 
nał się podczas medytacji. Skoro się o- 
budził, jal błagać Buddę o przebacze- 
nie, a na znak skruchy obciął sobie po- 
wieki i odrzucił je daleko od siebie. Ale 
tejże nocy na miejscu, gdzie spoczęły 
grzeszne powieki, wyrósł przedziwny 


pornym na poduszczenia demonów, że 
pogrążył się w kontemplacji, w której 
trwał bez zmrużenia powiek przez sze 
reg lat... 

I stało się, iż sława czarodziejskie- 
go krzewu rozeszła się po całym świe- 
cie... ; 


Radosny pośrzeb 
zmucarieśo wodza Armji Zbawiemie, 


Ulicami Londynu przeciągał dziwny To armja zbawienia, wielka organiza 
kondukt pogrzebowy, na czele pochodu | cja odrodzenia moralnego, szeroko roz- 


posuwało się auto z trumną spowitą róż | gałęziona w całem Imperjum Brytjskiem 


nobarwnemi szarfami, Dalej w zbitej ma|i Ameryce chowała swego długoletnie- 
sie szczelnie wypełniając ulice: kroczył| go wodza i syna założyciela armji gen. 
dziesięciotysięczny tłum, Snać  umarł| Bramwella Botha, , 

ktoś znamienity i popularny. Próżnoby Członkowie Armji Zbawiciela, jako 
jednak szukać było w tym tłumie ludzt prawi i wierzący chrześcijanie uważają, 


smutnych, ludzi zapłakanych dających 
wyraz uczuciu 
zmarłym, 


|że śmierć jest wyzwoleniem człowieka t 
żalu na odchodzącym | przejściem jego do chwały. 


To też pogrzeby ich nie noszą piętna 


"Przeciwnie wszelkie oznaki wskazy- | żałoby, tylko radości. Nie odstąpiono od 
wały na pogodę i wesele odprowadza- | tej zasady i również grzebiąc doczesne 


poczywanie. 


jących doczesne szczątki na wieczne od-: szczątki. swego wodza, który jak wiado 


mo dopiero niedawno, po długiem i bar- 


a rękach widziało się białe opaski: | dzo namiętnem 'sporze ustąpił z naczel- 
w powietrzu łopaty liczne barwne cho- | nego w Armii stanowiska, ustępując je 


rągwie, 
Co za dziwny pogrzeb? 


swej córce Katarzynie Booth. 


„Wnuk Mahometa” 


wymordował całą rodzine Proroka 


aresztowano wW 


żonego o wymordowanie całej rodziny 
państwa Ewańgelistów:: wow m5 0% 2 

Pan Bennery Ewangelist, 44-letni 
mężczyzna nazywał siebie prorokiem i 
za drobne honorarjum udzielał porad 
duchownych i fizycznych. 


« Dziwaczne bardzo nabożeństwa od- 
prawiał on przed ołtarzem, na którym 
wisiało osiem figur woskowych, symoo 
lizujących planety. . 

„ W środku ołtarza stał ekran z ótwo 
rem w kształcie oka opatrzności, oświe 
tlony od tyłu lampą elektryczną. Oko to 
miało symbolizować słońce: 


SPISEK PIĘKNEJ 


" Ewangelistę znaleziono z odrąbaną 


ffy 


„szkalnym państwa Ewaneglistów zna- 
leziono jego żonę i sześcioro dzieci z 
poderzniętemi gardłami. 

Aresztowany morderca Johmy Ja- 
mes sam zgłosił się do policji i oświad- 
czył, że Bóg nakazał mu zamordować 
Ewangelistów, ponieważ byli oni fał- 
rzywymi prorokami, a jedynie prawdzi 
wym jest właśnie on Jony James, wnuk 
Mahometa. prawnuk Buddy i prapra- 
wnuk samego Boga. 


Mordercę oddano pod obserwację czyk 


psychiatrów. . 


stry atak Forda 


na zwofenników zmiesie- 
nia profiibicji 


Henryk Ford ogłosił przed paru dnia- 
mi rozmowę z pewnym dziennikarzem z 
Detroit, w której stwierdza, że prohibic- 
ja alkoholowa w Ameryce stanie się wie 
czystem prawem konstytucyjnem tego 
kraju i nigdy nie będzie zniesiona, 

— Być może Anglja i Niemcy nie u- 
ważają prohibicji za potrzebną dla swo- 
ich państw i nie chcą nakazać swoim 
ziomkom przestać pić — mówi Ford. Ale 
my, amerykanie trzymamy się zawsze 
prostej drogi i nigdy nie pójdziemy na 
żadną koncesję, na jaką poszła Kanada, 
pozwalając na picie piwa. A 

To śmieszne myśleć, że państwo nie 
może poskromić przemytnictwa alkoho- 
lowego. s 

Chodzi tu nie o 20.000 tajnych szyn- 
ków, lecz o 12 szmuglerskich firm, które 
są znane rządowi i dlatego tylko nie są 
zamknięte, że widocznie rząd amerykań 
ski nie chce ich zamknąć, 

Nie żądamy zamknięcia szynków, żą 
damy wysuszenia źródeł, które wódkę 
do szynków dostarczają. - 

Wszyscy amerykanie w gruncie rze- 
czy wiedzą že stan zdrowia i dobrobyt 
kraju poprawi się, kiedy z jego powierz- 
chni zniknie wódka, Ale amerykanie mu 
ją za słabą wolę, aby się tej wódki wy- 
rzec. Tylko rząd może im narzucić trzeż- 
wość. 

Gdybyśmy teraz przywrócili prawo 
sprzedawania alkoholu cały nasz kraj 
zamieniłby się w kraj rozbójników, a 
przedewszystkiem ucierpiałyby najbar- 
dziej nasze kobiety, które tak wysoko 
szanujemy. 

Zdaniem „mokrych”* że pozwolenłe 
na sprzedaż piwa ułatwiłoby życie w A- 
meryce jest niesłychanie głupie. 

Piwem można się również dobrze u- 
pić jak wódką. A jeśli chodzi © sprawę 
osobistej wolności, której rzekomo prohi 
bicja obywateli pozbawia, to przecież 
równie dobrze pozbawia nas tej wolności 
wolności snu naprzykład, dzwon alarmo 
wy, który oznajmia pożar w mieście, 

Nie czem innem jak, tylko właśnie po 
'żarem jest spalający ludzkość alkohol. 

Co dotyczy moich przedsiębiorstw 
to nie zatrudniam w nich pijaków. 

Najtrudniej było mi z założeniem fa- 
bryki w Irlandji, gdzie wszyscy piją i to 
dobrze. 

Musiałem tam sprowadzić parę tysłę 
cy robotników amerykańskich i przyjąć 
tylko kilkudziesięciu Irlandczyków. 

Teraz powoli zwalniam mych roda. 
ków i odsyłam ich do moich fabryk w A- 
meryce i przyjmuje coraz więcej Irland- 
ów, którzy od swoich  amerykań- 


skich kolegów oda się trzeźwości. 


TURCZYNKI 


mna życie prezydenta fiemal-$aszy 
$iekielna maszyna jako odwet za piekna miłość 


Przed sądem najwyższym w Konstan 
tynopolu zasiadła na ławie oskarżonych 
23-letnia anarchistka turecka, Kadrje- 
Nahcuin, wyjątkowej piękności i inteli- 
śencji „wyzwolona turczynka”, oskarżo- 
na wraz z 8-miu innymi spiskowcami o 
planowanie zamachu na życie prezyden 
ta republiki tureckiej, Kemala Paszy, 


Przed pół rokiem wykryto bowiem w 
gmachu nowej akademii tureckiej na któ 
rego otwarcie przybyć miał za parę go- 
dzin Kemal.Pasza potężnej siły maszy- 
nę piekielną, ukrytą w podziemiach, a 
której wybuch spowodowałby niechybną 
śmierć odnowiciela Turcji i wszystkich 
obecnych na uroczystości. 


Jedynie przypadek przyczynił się do 
wykrycia i usunięcia piekielnej maszyny 


a prowadzone z ogromną intensywnością | 


i z zachowaniem najściślejszej tajemnicy 
śledztwo przyniosło rewelacyjne wyniki, 
Okazało się oto, że główną inicjatorką 
spisku była słuchaczka uniwersytetu w 
Kanstantynopolu, znana z swej niezwyk 
łej urody, Kadrje-Nachum, córka zamoż 
nego kupca ze Stambułu, gorąca wielbi- 
cielka Kemala-Paszy, osobiście mu zna 
na i niejednokrotnie przyjmowana przeż 
niego w Angorze. 

Kardje-Nachum była jedną z najgorliw 


tureckiej z wiekowego zacofania i w cha 
rakterze przewodniczącej związku „wy- 
zwolcmych kobiet tureckich" miała moż 
ność często konierować z tym, któremu 
Turcja nowoczesna zawdzięcza swą et- 
ropeizację i porzucenie tradycji starego 
świata muzułmańskiego. r; 
Młoda i piękna turczynka zapłonęła 
niepohamowaną miłością do Ghazi-zwy- 
cięzcy, który zresztą — jak wiadomo — 
lubi otaczać się młodemi, pięknemi i, 
wyzwolonemi kobietami, Ale czy te re- 


formy państwowe dokonywane stopnio- | 


wo przez Kemal-Paszę, nie zadawalały 
w zupełności radykalizmu  Kadrje-Na- 
chum — ten motyw wysuwa bowiem wo 
bec sądu, jako główną pobudkę ulknucia 
spisku — czy, co jest prawdopodobniej- 
sze — miłość jej — została cdrzucoma 
przez rełormatora byłego państwa potę 
| żnych sułtanów z gorliwej wielbicielin 
| zamieniła się Kadrje-Nachum w groźną 
przeciwniczkę, ziejącą nienawiścią i żą- 
dzą zemsty, 

Na śledztwie sądowem i podczas prze 
wodu piękna Kadrje-Nachum, nie ukry- 
wając swej płomiennej miłości dlə, Ke- 
mala, mówi o zemście którą mu zaprzy- 
siegla i o śmierci, którą mu zadać chcia- 
a, 

Na rozprawę zjawiła 


szych bojowniczek wyzwolenia kobiety | tualecie, olśniewając swą urodą, młodo- 


cią i nieposktomioną wybuchowością na 
miętnej natury... Na białych jej rękach 
dzwonią kajdany, z oczu biją śromy, a w 
płomiennej mowie Kadrje-Nachum wy- 
znała iż całą winę ponosi ona sama, gdyż 
(inni spiskowcy byli jedynie posłusznymt 
wykonawcami jej woli. 
Istotnie, urokowi tej niezwykłej dzie 
wczyny trudno było się oprzeć i sąd, 
i który sam ulega najwidoczniej czarow: 
jej oczu przepastnych, skłania się raczej 
do traktowania Kadrje, jako nieobliczal 
nej fanatyczki, aniżeli niedoszłej morder 
czyni. i 
Przy drzwiach zamkniętych odczyta- 
ne zostały zeznania Kemala Paszy, o wi- 
zytach pięknej Kadrje-Nachum w pałacu 
|w Angorze... Świadkowie zeznawali, iż 
pewnego razu Kemal-Pasza kazał wypre 
| wadzić ją z swego gabinetu.. 
| Zasłona tajemnicy kryje prawdziwe 
motywy uknutego spisku, który jest zape 
ty; obłąkaną zemstą za odtrąconą mi- 
OŚĆ... 
Jeżeli sąd będzie musiał wszakże ska 
zać Kadrje-Nachum na śmierć, zgodnie z 
obyczajem zachowanym do dziś zesta- 
| pie cna powiest'ona w kajdsonach i bia- 
łym całunie, na placu publicznym. tuż 
przy moście łeczącym dwa brzeć 7łote 


się w pięknej | go Rogu nad Bosiorem, 


SŚ$rzy kupnie konia 


——— 


— Niebardzo jestem zachwycony tą szkapą... Czy ona brała kiedyś nagrody 


na wyścigach? 
— O — nierazł.. 


s JKXPRESS* 


Groźny USYPIACZ 


aresztowany w melimie ztocdziejskcief 


Łódź, 14 lipca. 

W ostatnich czasacn władze policyj- 
me notowały znaczną ilość kradzieży ko- 
lejowych na linji Warszawa — Łódź. 
Stwierdzono, iż wszystkie występy zło- 
dziejskie były dziełem jakiejś sprężyście 
ore zi ja ia szajki, która często usy 
piała swe ofiary, by ułatwić sobie robotę 

Rabusie kolejowi jeździli przeważnie 
2-gą i 1-ą klasą. Eleganccy i uprzejm: 
dla pasażerów z łatwością zdobywali 
ich zaufanie, które zawsze potrafili w 
odpowiedniej chwili wyzyskać. 

Po ostatniej wyprawie, dokonaenj w 

ciągu Warszawa — Pilawa, policja sto 
eczna zdołała wreszcie ustalić, kim był 
herszt szajki złodziejskiej Nazywał się 
on Aleksander Noceń i miał już za eobą 
bogatą przeszłość kryminalną. 

Noceń był ostatnio energicznie po- 
szukiwany przez władze. Uciekł on bo- 
wiem z więzienia Świętokrzyskiego, 
gdzie odsiadywał karę za włamanie i na 
pady rabunkowe, 


Groźny przestępca ukrywał się obec- 


— Ale ja myślę: w przeciągu ostatni ch 20 — 30 lat? 


nie w Warszawie u swej kochanki. Gdy 
władze ustaliły adres dziewczyny i do- 


SZAFKI NA LISTY 


ygoda dla listonoszów i dla odbiorców 


korespondencji 


Warszawa doczekała sie już tej imowacji — 
kiedy doczeka się jej łódź? 


Łódź, 14 lipca. 
Wciąż jeszcze aktualna, bo też wciąż 


jeszcze niezrealizowana jest w Łodz: 
sprawa — J 
zaoszczędzenia listomoszom chodzenia 


po piętrach.. 
Tyle razy już poruszano u nas potrze 


‘be urządzenia w tym celu specjalnych | 


„ Q©szustwo muzyka 


szafek lub przegródek na parterach kla- 
tek schodowych, a tymczasem — listo- 
nosze nasi wciąż jeszcze wspinają się po 
piętrach, tracąc niepotrzebnie w gruncie 
rzeczy tyle sił i zdrowia i zużywając ty- 
le Ep t 

IW Warszawie inowacja doszła już w 
ostatnich czasach do skutku w bardzo 
wielu domach w śródmieściu. Tamtej- 
szy urząd pocztowy rozpoczął już dorę- 
czanie przesyłek listowych za pomocą 
specjalnych szałek, ustawianych w bra- 
mach domów przez firmę „Hermes“ i oa 
dawanych do użytku Zarządowi poczto- 
wemi 

Urządzenie to wygląda tak: 

Każda szafka obejmuje pewną ilość 
prześródek, zaopatrzonych _ osobnem» 
drzwiczkami, z których każda urządzoną 
jest do zamykania kluczykiem, odmien- 
nym od kluczyków do wszystkich innych 
przegródek w danym domu i w domach 
w najbliższem sąsiedztwie. W ten spo- 
sób zapewnione jest bezpieczeństwo ko 
respondencji, wkładanej do przegródek. 

Wszyscy lokatorzy każdego mieszka 
nia otrzymują oddzielne przegródki dla 
swojej korespondencji. 

Za używanie przegródek do otrzymy- 
wania korespondencji główni lokatorzy, 
jako użytkowcy przegródek nie będą u- 
iszczali żadnych opłat ani Zarządowi po 
cztowemu, ani firmie „„Hermes'”. 

Sublokatorzy uiszczać będą za osob- 
ne przegródki gla swej korespondencji 
bezpośrednio firmie „Hermes“ osobną 
opłatę, która nie może być wyższa ant- 
żeli 75 gr. miesięcznie, UT 

Tak jest w Warszawie. Kiedyż teraz 
łódzcy listonosze doczekają się szafek 
na listy? 

A przecież — nie chodzi tu wreszcie 
tylko o listonoszów. Szafki będą niema- 
łą wygodą również dla odbiorców kores- 


cji 
Ileż to razy zdarza się, że ktoś nie 


odebrał na czas listu — dlatego, że listo- 


nosz nie zastał nikogo w domu i zosta- 
wić musiał list np. u dozorcy, który z ko 
lei... zapomniał na czas wręczyć go adre 

satowi? 
Ile razy zdarza się, że z prymitywnej 
ESPTE 


FIZYKA. 
Promień słoneczny robi 300 tysięcy 
kilometrów na sekundę... 
— Sztuka! Z góry na dół... 


blaszanej, łatwej do otwarcia i uszkodze 
nia skrzynki do listów,  umieszczenej 
przy drzwiach, list ginie, bo jakiś psot- 


aik, praco, chciał zrobić „kawał”?. 
i 


edoręczanie listów na czas z powo 
du nieobecności adresatów zdarza się 


często zwłaszcza w okresie lata, kiedy 
tyle rodzin bawi na letniskach i mieszka 
inia ich są zamknięte... 

To też ze wszechmiar byłoby pożąda 
ne, aby w Łodzi zaprowadzone zostały 
nareszcie szafki na korespondencję. R. 
OFZEEEZ 


icśóry migdg mie byl w Berlinie 


Łódź, 14 lipca. 


Stanisław Burg, elkspedjent jednej z| na podróż i wyjech 


firm łódzkich, przed sześciu miesiącami 
stracił posadę i od tego czasu nie mógł 
znależść żadnego. zajęcia, Młodzieniec 
był w rozpaczy. Wydał już ostatnie gro- 
sze, sprzedał garderobę, zadłużył się u 
wszystkich przyjaciół i dalej nie wie- 
dział już, co ma czynić, 

— Pozostała mi ostatnia deska ra- 
tunku.. — myślał — Może w jakimś loka 
lu poszukują skrzypka? 4 

Burg grał dość dobrze na skrzypcach. 
Wprawdzie nigdy dotychczas nie trākto- 
wał muzyki poważnie lecz obecnie, nie 
mając żadnej pracy, postanowił wykorzy 
stać tę swoją umiejętność. Odwiedził on 
wszystkie łódzkie lokale, lecz nigdzie 
go nie przyjęto. Gdy już stracił nadzieję, 
Że potrafi gdzieś znaleźć pracę otrzymał 
nieoczekiwaną wiadomość, że jakiś res- 
taurator w Kaliszu poszukuje muzyka 


Młodzieniec pożyczył sobie pieniądze 
ał do Kalisza. 

Właściciel restauracji chciał z nim na 
tychmiast zawrzeć umowę. Zażądał od 
Berga świadectw mówiąc, iż bez pisem- 
nych dowodów pracy w jakim lokalu nie 
będzie mógł go przyjąć. 

Burg zdecydował się wówczas popeł 
nić oszustwo, Sfałszował świadectwo ja- 
kiegoś berlińskiego kinoteatru i przed- 
stawił je restauratorowi, Umowa została 
zawarta. 

Wkrótce już jednak oszustwo wyszło 
na jaw, Burga zdradził jeden z jego zna- 
jomych, który dowie bawił w Kali 
szu. Oświadczył on restauratorowi, że 
skrzypek nigdy nawet nie był w Berli- 
mie. Sprawa oparła się o policję. 

Burć pociąśnięty do odpowiedzialnoś 
ci karnej stanął przed sądem i na spra- 
wie przyznał się do winy. Skazano go na 
3 miesiące więzienia. 


Skarb w walizie 


8. Bator uszczknął 
Łódź, 14 lipca. 

P. Leokadja Winnicka przed wyjaz- 
dem na letnisko zwróciła się do swego 
znajomego, Stanisława Batora, z nastę. 
pującą prośbą. KID | 

— Obawiam się, że z mieszkania mo- 
gą mi skraść rzeczy. Cenniejszą gardero- 
bę i gotówkę ukryłam w walizie, którą 
chciałabym przechować u pana. 

— Bardzo chętnie. Jutro sam Pr 
do pani po walizę — odparł Bator. Naza 


bie. 

Gdy w kilka dni później p. Winnicka 
wyjechała na wieś, ora ogarnęła po- 
kusa. 

— Winnicka wróci dopiero, na jesie 
ni — myślał — mogę przecież tymcza- 
sem skorzystać z jej pieniędzy. Zwrócę 
jej dług, gdy powróci z letniska. 

Odczuwając dotkliwie brak gotówki 
zdecydował się wreszcie wziąć jej pie- 
niądze, Otworzył walizę i wyjął 400 zło- 
tych, które w niej się znajdowały, lecz 
pozostawił całą garderobę. 


nieco gotówki, afe... 


Pieniądze te wydał bardzo szybko. 
Spłacił kilka długów, raz zaprosił kilku 
kolegów do knajpy i znów nie miał ani 
grosza. 

Niedawno zupełnie nieoczekiwanie 
otrzymał on wiadomość, że p. Winnicka 
przyjeżdża na kilka dni do Łodzi, 

Bator znalazł się w bardzo przykrej 
sytuacji, Chcąc uniknąć niemiłego dlañ 
spotkania wyjechał do znajomych do 


Zgierza, by tam przeczekać „krytyczny | t 
jutrz przyszedł i zabrał rzeczy do sie- | czas” 


P. Winnicka jak się okazało, wróciła 
do miasta po pieniądze, które pozostawi 
ła w walizie, Dowiedziawszy się o „po- 
życzce" zaciągniętej przez Batora, odszu 
kata „dłużnika” w Zgierzu, Bator przyz- 
nał się do winy. | 
dam pani wszystko zapewniał 
ją — Za kilka tygodni mam otrzymać pie 
niądze, : 

P. Winnicka nie chciała jednak cze- 
kać i zwróciła się do policji. Batora po- 
ciąśnięto do opdowiedzialności. 


wiedziały się, że po ostatniej wyprawie 
Noceń u niej wypoczywa, — wydelego- 
wano do tej kryjówki większy oddział po 
licji. Noceń poddał się bez oporu, widząc 
że ucieczka jest niemożliwa. 

Opryszka sprowadzono do urzędu 
śledczego. Przyparty do muru Noceń 
przyznał się do kilkunastu występów ko 
lejowych, wskazał melinę w której prze- 


chowywał łupy oraz wydał członków 
swej szajki. 
URE 
Jnspeścje 
samitarne 


ma terenie 2 komisacjatu 
Łódź, 14 lipca 

Wczoraj w godzinach rannych za- 

stępca starosty grodzkiego, p. Rosicki, 

dokonał inspekcji sanitarnej w obrębie 

drugiego komisarjatu policji. P. Rosicki 


zwiedzał sklepy spożywcze, jatki rzeź- 


nicze, zakłady fryzjerskie i inne przed- 
siębiorstwa handlowe. Inspekcia wyka 
zała pewną poprawę stanu sanitarnego 
jednak stwierdziła, iż wiele sklepów 
nie stosuje się do obowiązujących prze- 
pisów i przechowuje artykuły Żżywno- 
ściowe w niehygienicznych warunkach. 
Właścicielom tych sklepów spisano pro 
tokuły. 


Wypadł z okna 

W dniu wczorajszym z okna drugiego 
piętra mieszkania przy ulicy Drewnow- 
skiej 102 wypadł na bruk 2-letni syn 
portjera Aleksander Roźniak. Chłopczyk 
doznał ciężkich obrażeń cielesnych. We 
zwane pogotowie po udzieleniu pierw- 
szej pomocy przewiozło go w stanie nie- 
przytomnym do szpitala Anny Marji. 


Sożat w fabryce 

Wczoraj wybuchł pożar w fabryce 
Greenwooda przy ulicy Sienkiewicza 
78, Ogień ogarnął łatwopalne materjały i 
mógłby przybrać poważniejsze rozmia- 
ry, gdyby natychmiast nie zawezwano 
straży ogniowej, która bardzo szybko po 
żar umiejscowiła. 

Straty nieznaczne. 


- n Á— 


Sod kołami tramwaju 
W dniu wczorajszym przy zbiegu ulic 
Piotrkowskiej i Przejazd stojący na stop- 
miu tramwaju 54-letni Włodzimierz Lum 
ber, zamieszkały przy ulicy Zgierskiej 26 
stracił nagle równowagę i runął na bruk 
uliczny, doznając ciężkich obrażeń ciele 


snych. 
TARTE TPA UPIEZERWIA WEKA WESRECZ 


9 strażaków 
spłonęło 


podczas „fałszymege"' 
Pożar 
Londyn, 13 lipca 

W dniu wczorajszym w jednym z 
południowych miast Anglii wydarzyła 
się straszna katastrofa. W mieście tym 
urządzono dom z desek, który miał słu 
żyć do ćwiczeń straży pożarnej. W do- 
mu tym umieszczono dziewięciu ucz- 
niów strażackich, którzy mieli odegrać 
rolę ofiar pożaru i być wyratowani. Z 
nieznanych przyczyn nastąpił przed- 
wczesny pożar. Wszyscy uczniowie 
spłonęli. Wypadek powyższy wywołał 
wielkie wrażenie. 


Wspaniały yachi 
Mussoliniego 


Mussolini otrzymać ma w tych dniach 
yacht, który ostatecznie wykańczają war 
sztaty marynarki królewskiej, Przyszły 
yacht władcy Włoch ma szczególną his- 


orję. 

Był to dawny yacht króla angielskie 
gò noszący nazwę „Nirwana”, kupiony w 
roku 1913 przez rząd austrjacki i przez- 
naczony dla ambasadora austro-węgier- 
skiej monarchji w Konstantynopolu. 

Kiedy wybuchła wojna, yacht „Nir- 
wana“, który wówczas znajdował się na 
wodach włoskich, schwytany był przez 
włoskie torpedowce i pod nazwą „Auro 
a wcielony do floty narodowej włos- 

ej. 
Obecnie dekoracje yachtu przeprowa 
dzają najznakomitsi artyści i malarze 
włoscy, . 


Str. 4, 


i iza. 
s < a 
PIERWSZY RADJO - INŻYNIER. 
a. Nauczyciel: — kto był pierwszym ra 
zen ręke 
„, Uczeń; — Adam, gdyż z j żebr: 
zbudowany. został ip zed głosik 3 


ZDROWA KALKULACJA. 
_— Pan chce się ożenić z moją córką? 
Uprzedzam pana, że młod 
w posagu 5 tysięcy dolarów, średnia — 
10 tysięcy „a starsza — 15 tysięcy! 

— A jeszcze starszej pan nie ma? 


NIECH SPRÓBUJE... 
., — I paniusia jest szczęśliwa w poży- 
ciu małżeńskim ze swym mężem? 
5 - Co za pytanie! Niechby on spróbo 
wał nie być ze mną szczęśliwym I 


| CZY MOŻE LICZYĆ.., 
„, —Panie Szapiro! kocham pańską cór 
ke do utraty przytomności, Niech panu 
zmięknie serce i niech pan pozwoli mi 
nazwać ją swoją żoną! 
— Nigdy nie słucham swęgo serca. 

We mnie przemawia tylko mój mózg... 
— Czy mogę w takim razie liczyć na 
czenie pańskiego mózgu? 


mięk 
JABŁKA NIE!, 

— Wczoraj jadłem świetny obiad za 
żłoty dwadzieścia: sztuka mięsa, zupa, 
Kotlet i jabłka! . 

„ — Opowiadaj, opowiadaj! Napewno 
wszystko z koniny. 

— Ale skąd. Jabłka — nie! 


USPOKOIŁ JĄ. 
Ono: — Jeśli się kiedykolwiek do- 
żę „że mnie zdradzasz, to cię zastrze- 
ę 


U 
"a 


roz 


On: — Uspokój się, kochanie! Nie do | POmórskiej oraż cały szereg ulic poprze- 


wiesz się... 


CO JEST TWARDSZE? 


Mąż: — Nie wiem co się z mą brzyt | 2e 


wą stało. Zupełnie jest tępa. 

ma: — Nie opowiadaj bajek! Nie- 
możliwe, aby twój zarost był twardszy, 
niż pudełko sardynek, które tą brzytwą 
dziś otworzyłam! 


l ba |. 

talia! Tu radje". 

Warszawa, 1411 m. — 1015 — Transmisja 
%abożeństwa z bazyliki wileńskiej; 1145 — ku 
fmunikaty: z Poznania; 11.56 — Sygnał czasu 
%omunikaty; 12.05 — Transmisja z gmachu sel- 
fmowezo uroczystości otwarcia ziazdu polaków 
z zazranicy: 15.00 — Koncert z płyt gramolu-= 
nowych; 15,30 — Komunikaty; 1600. 
16.40 — Odczyty rolnicze; 17.00 — Koncert po- 


- 


larny. Muzyka francuska. Wykonawcy: Or- 
Kiestra Filharmonii warsz. pod dyr. Kazin. 
AWilkomirskiego. Adela Comte - Wilgocka (so- 
pran) i Ignacy Rosenbaum (akomp.) 18,35 — 
Transmisja odczytu z Poznania; 19.00 — Roz- 
maitości — wygł. p. Warnecki; 19.25 — Od- 
czyt org. staraniem Związku obrony kresów 
zachodnich p. t. „Znaczenie ideowe kolonii let- 
bich Z. O. K. Z.” — wygł. p, Henryk Kurnakow 
ski; 19,56 — Sygnał czasu, odczytanie progra- 
u nadzień następny; 20.05 „Z dziejów stosun- 
ków polsko - francuskich“ — wygł. prof. Heun- 
ryk Mościcki: 20.30 — Koncert poświęcony mm 
zyce francuskiej z okazji francuskiego Święta 
harodowego. Wykonawcy: Orkiestra Filharmo« 
hji warsz. pod dyr. Józefa Ozimińskiego, Sta- 
disława Korwin - Szymanowska (sopran), Ka 
$imierz. Wilkomirski (wiolenczela) i Ignacy Ro- 
senbaum (akomp.): od 22.00 do 22.20 — Komu- 
fikaty; 2245 — Transmisja muzyki tanecznej. 

IWedeń, 516,3 m. — 11.00 — Koncert wie- 
deńskiej orkiestry symfonicznej. 

Berlin, 418 m. — 16.00 


Koncert kame 


hy. 

Monachium, 533 m. — 20.05 — „Faunst*, 
ptra Gounoda. 

Langenberg, 473 m. — 20.10 — „Uprowadze- 
nie z Seraju“ opera Mozarta. 


Długowłose kobiefy 


poszukiwane w Hollywood 

W Ameryce posiadanie długich wło- 
sów jest obecnie — doskonałem  źród- 
łem zarobku dla kobiet... Mianowicie je 
dna z wielkich firm filmowych nakręca 
obecnie film, którego akcja rozórywa się 
w 80-tych latach ubiegłego stulecia. Tyl 
ko z trudem z pośród dziewięciu tysięcy 
zarejesetrowanych w Hollywood staty- 
stek dobrała sobie odpowiedni komplet 
dłuśowłosych aktorek, Tego rodzaju 
statystki-są, jak się okazuje, obecnie je- 
dnym z-najbardziej poszukiwanych „ar- 
tykułów* w Hollywood.. Wynagrodze- 
mie ich jest nawet wyższe niż ich upośle- 
dzpaych abłopięcogłowych  towarzy- 
BZEK: 


Á 


sza otrzymuje. 


| 


_ EXPRESS 


— 


Oóromny pożar browaru 


W STRALAU, POD: BERLINEM wy bitchł «wielki pożar w browarze, który 


| ziiszczył doszczętnie cały dobytek. Ofiarą ognia padło również 25.000 centna- 


rów jęczmienia, przygotowanego do wyrobu piwa. Na zdjęciu: jedna z hal spa- 
lonego browaru, 


Buesio i siucho 
jest w nocu na Miagistrackiet... 


Łatwe fiam siracić pieniadze i Żucie, 
mina zobaczy się polichamia 


Łódź, 14 lipca. | latach — bardzo wiele osób zmuszonych 
Okolice Helenowa — górna część ul. |iest powracać późno do domu, w godzi- 
nach, w których nadomiar niema już 
normalnej dziennej, komunikacji tramwa 
jowej... 

_Śpieszy więc ten i ów późną nocą na 
ulicę Magistracką, Wierzbową lub inną 
i — rozśląda się trwożliwem okiem wo- 
koło. Nigdzie zaś nie dojrzy umunduro- 
wanego stróża bezpieczeństwa publicz- 
nego. twe. 

_ Łatwo więc o napaść, łatwo © gra- 
bież, hawet o pchnięcie ,majcherkiem” :. 

Talki stan rzeczy nie może być tolero 
wany w dużem mieście, 

Władze policyjne powinny stanow- 
czo zwrócić większą niż dotychczas uwa 
śę na górną część Pomorskiej i ustano- 
wić tam w nocy większy niż dotychczas 
nadzór policyjny, 

_ Przecież jest nie do pomyślenia, aby 
pokaźna ilość mieszkańców dużego mia- 
sta żyła w ciągłej obawie o mienie swe, 
a nawet — życie... 

Nie do pomyślenia jest, aby zaludnio 
na dzielnica Łodzi przypominała w nocy 

dzikie prerje zachodniej Ameryki! 

Nie wątpimy, że nasze władze policy 
ne uskutecznią rychło zaopatrzenie te 
dzielnicy w nocy w większą ilość poste- 
runkowyck, 


czenych do niej — przed wojną i pod- 
czas wojny jeszcze: pustkowia — w osta 
tnich latach są już dość gęsto zaludnio- 


Powstały tam całe kompieksy domów 
mieszkalnych, dzielnica ta jest dziś już 
ość ożywiona i ruchliwa. 
Sporo tam domów 
szkół, sklepów. > Lai ń 
Ale — oczywiście — ruch jest tylko 
za dnia. W nocy natomiast pusto tam 
głucho tak dalece, że — 
nawet policjanta nie zobaczysz wokół 
nigdzie na lekarstwo., 
To też wciąż otrzymujemy liczne skar- 
gi na to ze sfer naszych czytelników, 
tam zamieszkałych... A 
ło się na Magistrac 


Ostatnio wy 
i włamania się do 


kiej znów kilka pró 

mieszkań, udaremnicnych przez czujnie 
śpiących lokaterów, oraz kradzieży... 
A niezależnie od tego — na nielada 
odwagę muszą zdobywać się każdorazo 
wo ci mieszkańcy tej dzielnicy, którzy 
wracają w nocy późno do domu... 
Zaś takich jest bardzo dużo. 

Jak powiedzieliśmy — dzielnica jest 
dość zaludniona, bardzo wiele rodzin 
łódzkich osiedliło się tam w ostatnich 


idealna butelisa 


do miekka prosto od krowy 


Jedna z mleczarni londyńskich wpro | dełko, które się fabrykuje zapomocą 
wadziła w życie wynalazek, który uwa- | specjalnej maszyny na miejscu, w same) 
żany jest w Anglji za rozwiązanie zagad | mleczarni, tuż przy krowie. 
nienia doskonałej butelki na mleko, Maszyna, ukształtowawszy z karto- 
*To zagadnienie, już od siedmiu lat, | nu naczynie na mleko, automatycznie za 
jest przedmiotem badań angielskich kół | nurza je w czystym wosku, który zupeł 
naukowych i technicznych, co kosztowa | nie sterylizuje karton, robi go nieprze- 
ło dotychczas już 120 tysięcy funtów | siąkalnym i nieprzemakalnym dla powie 
szterlingów, czyli około 6 miljonów zło- | trza. 
tych, a jednak nie doprowadziło do zu-| Taką butelkę kartonową napełnia 
pełnie zadawalniających wyników. się automatycznie mlekiem prosto od 
W kwestji butelki najważniejszą jest | Krowy i hermetycznie pieczętuje. 
rzeczą, ażeby mleko dostawało się.pro-| Ani butelki, ani mleka, nie dotyka rę 
sto od krowy, w stanie zupełnie nieska-| ka ludzka, a ponieważ operacji dokony- 
żonym, do rąk konsumenta. wa się w budynku, o powietrzu, specjal- 
Przy dzisiejszych urządzeniach i środ |-nie przefiltrowanem i.pozbawionem za- 
kach zaradczych osiągnięto już, że mle- | razłków, więc mleko może być zupełnie 
ko z obory wychodzi zupełnie czyste i| czyste i zdrowe. 
pozbawione bakterji Jednakże pomię- W takiej butelce, specjalnie ochłodzo 
dzy mleczarnią a konsumentem krążą u- | ne mleko, jak wypróbowano, dało się u- 
stawicznie butelki, a choćby były najdos | trzymać przez miesiąc w stanie zupeł- 
konalej urządzone i najdoskonalej wy-|nie słodkim. W praktyce jednakże mle- 
dezyniekowane, wadą ich jest to, że się | ko w pudełku wytrzymuje tydzień bez 
ich używa wielokrotnie i że nieraz w | skwaśnienia. 
przerwach przechodzą niewiadome kole ! i 
je 


mieszkalnych, 


—s a 


Przechodząc przez ulice 
rozerzył się uważnie unik- 
niesz Kalectwa i śmierci. 


Natomiast nowowynaleziona butelka 
ma być idealną poprostu. Jest zrobiona HB 
z karionu, tak że właściwie to jest pu. $8 


EEN aaau 


Teatr cyganerii 


Oryginalne widowisko 
w stolicy Francji 


Na paryskim Montparnassie, ojczyź 
nie cyganerji całego Świata, odbyło się 
niedawno jedyne w swoim rodzaju 
przedstawienie na dochód ubogich ma- 
larzy. 

Przedstawienie, składające się z nu- 
merów rewiowych, odbyło się w barze 
Bebino i niczem nie przypominało nor- 
malnych spektaklów. 

Początek przedstawienie wyznaczo- 
no na trzecią popołudniu, a po piątej 
nie zanosiło się jeszcze na nic. Wobec 
tego publiczność, wśród której przewa- 
żały kobiety, wyglądające na - męź- 
czyzn, i męźczyźni, wyglądający na ko. 
biety, noszący rogowe okulary, kracia- 
ste koszule i czerwone spodnie, głośnem 
wyciem i gwizdaniem domagała się roz 
poczęcia. 

Poszczególne numery składały się z 
przemówień conferenciera, który zre- 
sztą bardzo oględnie mógł „zapowia- 
dać", gdyż publiczność przerywała mu 
niekoniecznie parlamentarnerni dowcipa 
mi i uwagami. 

Atrakcją był występ znanei śpiewacz 
ki kabaretowej Kiki, która tańczyła, nie 
koniecznie ubrana, i śpiewała. 

Coprawda po zaśpiewaniu pierwszej 
piosenki, wrzasnęła na całą salę: „Cóż 
to? Ja śpiewam dziś zupełnie fałszy- 
wiel.“ — ale publiczność była mimo to 
zachwycona. Zato jej taniec!.. Wyuzda 
ny kankan słynnej Goulue był niczem 
wobec tego, co pokazała Kiki... 

Śpiew rosyjskich romansów, wyko- 
nany w ojczystym języku przez rosyjs- 
ką śpiewaczkę Marię Wasiljew, nie spot 
kał się zato z uznaniem. Wrzaski i gwiz- 
dy „hu hu!* i „niczewo!* a nawet 
„precz! nie zostawiły młodej. artystce 
żadnych złudzeń co do gustów cyga-- 
nerji paryskiej... 

Na zakończenie odbył się przegląd 
jednego z paryskich magazynów mód i 
jedyna w swoim rodzaiu publiczność ro 
zeszła się — nietyle po domach, ile — 
po kawiarniach. 


Meksyk bojkofnie 
iim mów ący 


W Meksyku wyświetlano niedawno 
pierwszy film mówiący. Spotkał się on 
w stolicy tego państwa z nadzwyczaj 
nieprzychylnem przyjęciem całej bez 
wyjątku prasy. 

Gazety domagają się bojkotu amery 
kańskich filmów mówiących, twierdząc, 
że importowanie ich do Meksyku jest 
jednym ze sposobów, w jaki ameryka- 
nie chcą meksykańczykom narzucić ję- 
zyk angielski i zmusić do uczenia się 
EO. 


KAK U Oy 


TEATR MIEJSKI. 
Ostatnie przedstawienia „Miry Efros* 

Rekordowe powodzenie „Miry Efros* można 
porównać tylko z powodzeniem jakie miał Dy- 
buk“ przed laty, niestety z powodu wyjazdu na 
urlop znakomitej odtwórczyni roli tytułowej p. 
Ireny Horeckiej, sztuka ta będzie grana jeszcze 
tylko do piątku włącznie, 
Dziś, niedziela, ceny popularne, od jutra naf- 


niższe, 
Bilety w kasie zamawiań. 
TEATR POPULARNY, 


Dziś o godz. 4.30 po poł. i 8,30 włecz. dwa 
przedstawienia znakomitej operetki „Hrabina 
Marica“ w wykonaniu czołowych sił artystycz- 
nych urozmaisona prześlicznym taficem Marysi 
Bargielskiej. Kasa czynna cały dzień bez przer- 


sSBBOSOTEZRTRGQGG 
Dr. med. 


J. POLAK 


eey e (ASTRA, pokrzywka, artretyzm) 
uł. 6-90 Sierpnia 22 


fr. I piętro, 


Tel 64-21 przyjmuje od 9—12 i od $—2 w, 


EET GZ ZKE ANY TK aad 


S$Sprytmy fiianirop 


sporzczęcłkził oryginalng „_rachu- 
meczelłc* 


Z Filadelfji (Ameryka) donoszą o nie. 


zwykłym wypadku dobrze skalkulowa- | ki 


nej filantropii. Na jednej z głównych ukc 

miasta przyszło mianowicie do zderze- 

nia dwóch wozów tramwajowych tamtej 

szej „Pensylvania Railway Co.”, a ofiarą 

wypadku padło kilkadziesiąt osób lżey 
ciężej ranionych. 


Powszechną uwagę zwrócił jednak na 
siebie pewien pasażer, który wydostaw- 
szy się z rozbitego tramwaju, z uczuciem 
wielkiego zadowolenia stwierdził, że mu 
się nic nie stało i nie tracąc ani chwil 
czasu, odrazu wziął się do ratowania in- 
nych osób, zachowując się w sposób prów 
dziwie samarytański, Tutaj wyniósł ja- 
kieś dziecko omdlewające, zajął się jego 
cuceniem i odesłaniem do domu; tam zno 
wu był pomocny jakiejś starszej pani, 
która uległa poważnym stłuczeniom, a sn 
knie je j zajęły się od ognia. 


Nasz samarytanin ogień stłumił, sta- 
ruszkę doprowadził do dorożki samocho 
dowej, pomógł jej wsiąść itd. Ofiarnie ra 
tował też pewneśo emeryta, doraźnie 
przewiązał bandażem jakiegoś robotnika 
wogóle, ani na chwilę nie spoczął, odbie 
rając serdecznie podziękowania, ow 


Wiusseoelimi o kobiecie 


„diblijmy Ecsziałń icobiedty fest sugin- 


|ODYCHIL) 


Gazety włoskie cytują na wyścigi sło 
„wa Mussoliniego „które powiedział wy- 
wiadowcy z angielskiego „Eveninś Stan- 
dartd”, o kobiecie. Mussolini podaje po- 
wody, dla których we Włoszech nie doz 
wolono na przereklamowane konkursy 
piękności, w czem brukowa prasa wszy- 
stkich narodów rywalizuje, licząc na ob- 
niżenie smaku dzisiejszego. 


Biblijny kształt kobiety jest świętym 
symbolem cnoty i miłości; nie należy te- 
śo obnosić po wystawach, ku dziwowis- 
ku ogłupianych tłumów. Głównym zada- 
niem i przeznaczeniem kobiety jest śro- 


żądajcie 


„MIEKDUBBEBECH” 
— j = 
„PCPAKBRESSU” 


w kiosku Treat F. Janimka 
willa Bendytowicza obok felczera 
Yanickieeo, 


|szczone w czasie dobywania ofiar z gru- 


‘calą jak najpoważniej, oddalił prowizo- |i i 


į na to potrzeba dziś, aby państwo, obmy 


| 
I Miónitwej Gire | 


EXPRESS" 


a ZKCZET peme „mn 


uśmiech ofiar, wdzięczne uściśnienia rę- 


Dyrekcja tramwajowa, powiadomiona ' 
o tem wydarzeniu, zaraz na drugi dzień. 
przesłała mu uroczyste podziękowanie 
na piśmie, które też ogłosiła we wszyst- 
kich miejscowych dziennikach, wyraża- | 58 
jąc przekonanie, że dzielny filantrop u- | BR 
zyska stosowne odznaczenie. 

Któż opisze jednak zdziwienie tejże 
dyrekcji, gdy w dwa dni po wypadku 0- 
trzymała od wspomnianego bohatera 
szczegółowy rachunek kosztów i należy 
tości za wykonaną pomoc, a mianowicie 
za ugaszenie ośnia 1.000 dolarów, za ura | 
towanie życia 4 osób 4.000 dol., za spro- | 
wadzenie dorożki 10 dol., za ubranie zni 


Dramat na tle czasów 


zów 110 dol., za złamany parasol 5 dol. 
Sprawa poszła do sądu, gdzie wytraw 
ny sędzia amerykański, traktując rzecz 


rycznie skargę petenta, ponieważ nie, 
wstawił do rachunku należytości za stra | 
cony czas, co zdaniem amerykańskiego. 
sędziego jest wybitnym błędem. całej, kat. 
kulacji. Speszony filantrop nie wie teraz, 
czy żądanie to jest poważne, czy też mie 
EN się w niem podstęp sędziego. 


caig“ 


dowisko rodzinne. Tylko powierzchow.- 
nie patrzący ludzie nie zdają sobie spra 
wy, ile kobiet poszukuje bezskutecznie | 
tak rzadkiego dziś szczęścia domowe-| 
go, 

Mężczyźni są dziś zniechęceni do zaj 
żeństwa i do ustalenia się w rodzinie. Są! Taka szkoła istnieć może, oczywiś- 
to dezerterzy szczęścia. Prawodawstwo cie, tylko w Anery 'ge. Nauki udziela się 
włoskie ustanowiło osobny podatek dla listownie, czyli jest to system; szkoły za 
starych kawalerów. Ale to nie załatwia pomocą korespondencji, Są nawet spec- 
sprawy zasadniczo. jalne książki, traktujące naukowo i pe- 

Abv rzeczy powróciły do dawnej nos | dagogicznie o tym przedmiocie, a dostać 
my, o aby kobiety, poszukujące owego je można zą dość : przystępną cenę. 
szczęścia w rodzinie, mogły je znaleźč, | Książki podzielone cą na kursa; pierw- 
|szy kurs jest czysto teoretyczny; cóś w 
ślające kary za starokawalerstwo, usta- | rodzaju gramatyki. 

nowiło również naśrody dla licznych ro- Kursa wprowadzają ucznia w tajniki 
dzin, Inaczej, kończy Mussolini, grom, praktyczne: otwierania kas zelażnych 
Europie przedewszystkiem, a rasie ra, | według różnych systemów; za najlepszy 
mańskiej najbardziej, wyludnienie, które system uważa się zastosowanie prądów 


go początek już w dzisiejszej Francji, | elektry cznych, użytych umiejętnie; przy 
MEZOWO NOTOW PZ COTD Pod gotowanie wywiadowcze co do rozkładu 


mieszkań lub banków; nakonieęc przepi- 
sy jak i o ile należy się przy wyprawie 
Byt bronią w razie różnych prze- 
zkód... 

Policja była już oddawna na śladzie 
tej szkoły, ale schwytanie było trudne, 
właśnie z powodu systemu „przez kores 

|3 pondencję '. Nareszcie udało się, w tych 
dniach, f imue./dniach, schwycić dwu zdolnych uczniów | szczegóły i tajemnice szkoły | | dwu zdolnych uczniów 


OSTROŻNY PACJENT. 

— (o ci zapisał doktór przeciwko 
bólom głowy? A 
— Zapytałem go, czy mi wolno pić pi- 

wo. Zabronił mi kategorycznie. 
— A wódkę? i 
— Bałem się, że mi też zabroni. więc 
o wódkę już nie pytałem. 


Zbrodnia 


S 


Teraz „obrabiała “ właśnie Bilskie- 
go. Był dobrze wprowadzony i mógł ją 
poznać ze złotą młodzieżą. Pozatem nie| 
był biedny, mógł w sezonie zapłacić za 
kilka sukni. 

— Co słychać ze sprawa tego sensa- 
cyjnego mordu? 

— Horsta? 

— Tak, zapomniałem nazwiska... 

— Dotychczas jeszcze nic nie zosta- 
ło wykryte. Ale policją podobno jest na 
tropie. Tak piszą gazety. 

— A co porabia panna Horst? Zdaje 
się że pan odprowadzał ją wtedy do do- 
mu... | 
— Ja. Czuje się dobrze. Strasznie mi 
ła niewiasta. Jestem z nią bardzo zaprzy 
jaźniony... 


— O, przepraszam, przepraszam — 


masrożyła się Julja — co mnie to może 
obchodzić, czy pan jest z nią zaprzyjaż- 


N cyjnej polecił wezwać „swego przyjacie- 
la" do telefonu... 


— Hallo, Antosiu, przepraszam, że ct 
|przerywam... Z kim jesteś? Aha, z Jul- 


ką! Tembardziej przepraszam. Nie dzwo 
niłbym, gdyby nie konieczna potrzeba. 
Słuchaj to nie przelewki. Jeśli mnie 
choć trochę lubisz, odprowadź Julkę do 


domu czy gdzie jej się żywnie zachce Mu 
sisz koniecznie zobaczyć się zemną. Naj 


lepiej będzie, jeśli zarezerwujesz sobie 
cały wieczór. Co, kobieta? No, dajże 
spokój! Tu chodzi o moje istnienie, mo- 
że o Życie, może o ucieczkę... 


Xilandra | 


e 


niony? Jestem tylko pańską Aa zna- 
jomą i nic mnie nie obchodzą pańskie 
sympatje i miłości.. 

— Ależ, droga pani Julciu, jakżeż mo 
żna? Czemu się pani na mnie gniewa? 

Nie zdążyła mu już  wytłomaczyć 
swej elementarnej niewieściej zazdroś- 
ci, gdyż podszedł kelner i szeptał coś 
Bilskiemu do ucha. 

— Przepraszam panią serdecznie na 
chwileczkę — zwrócił się wreszcie Bil 
ski do swej ślicznej towarzyszki — wzy- 
wają mnie do telefonu... Mój przyjaciel 
Jeske ma do mnie jakiś ważny interes. 

— Bardzo proszę — odparła zadąsa- 
na — zawsze pan ma jakieś interesy. 


Antoś odwiesił słuchawkę, nie mogąc 
oprzeć się uczuciu najwyższego zdumie- 
nia, W głosie Jeskego było coś niesa- 
mowitego. Co się stać mogło? I oto zu- 
pełnie mimowoli w umyśle Bilskiego na- 
stąpiła jakaś asocjacja rozmowy telefo- 
piege z niedawnym morderstwem. 


Czyżby Jeske miał uciekać w obawie 
przed aresztowaniem? Nie, to niemożli- 
we... Jakieś pomieszanie, niejasne myś- 
li przebiegały bezładnie... 


Nie znał przecież Jeskego oddawna, 

Istotnie był to Jeske, Antoś zdziwił| ot tak zaprzyjaźnili się przypadkowo, 
się nawet, skąd nagle i po tylu nieprzy- | jak zwykle młodzi ludzie. Mówił, że 
jemnych momentach wzięło się Jeskemu | gra na giełdzie? Czy to jest zajęcie dla 
na tyle czułości, że aż służbie restaura- | przyzwoitego łodzianina? 


CASINO 


Dziś po raz ostatni! | 
Wielki podwójny program !- j 


PRZEGRANE ŻYCIE 


i . 


Mężczyzna, 


"'Komedja w 8 akt. -na tle konfliktu małżeńskiego. 


ara Nad program aktualne zdjęcia zai 


Początek o godz. 


dpm 


Str. 5. 


wojennych i obecnych. 


nie grzesz! 


majorów 


Kubali i Idzikowskiego- 


do Ameryki. 


3-ejipo południu. m 


Orkiestra pod dyr. L. Kantora. - 
t 


Szolo wiamywaczy 
uaaizieliczicn „maumki“ za pomoca hko- 
wesgppoomdemcji 


szkoły, przebywających Ww mieście Char - 


|lerot (st. Pensylwania). Obydwaj ukoń- 

czyli szkołę z wyróżnieniem, Znalezio- 
no u nich rewolwery, fałszywe brody + 
wąsy, okulary bez szkieł i różne kostju- 
my, w celu szybkiego przebrania się, we 
dług „systemu Fregoli". i 


Pierwszy z uwięzionych, nazw. . Śpin ; 


dler, był dawniej policjantem, a odzna- 
cza się wyjątkową siłą fizyczną, Ten od- 
mawia wszelkich zeznań, Natomiast dru 


Ds 


nw 


gi, niejaki William Friend, byłby gotów, 


poczynić wszelkie zeznania, 
tajemnic i składu osobistego 
szkolnego za pomocą listów, ale stawia 


dotyczące 
związku 


|ża warunek, żeby policja” send ra mux 


obronę przed mściwym a silnym Spind- **' 
lerem, przed którym Friend ma: okratny, . f 


strach. 


Urząd bezpieczeństwa „powszechne. > 


go namyśla się nad środkami skuteczne- ' 


Frienda 


go zagwarantowania całości 
Wów- 


przed niebezpiecznym kolegą. 


czas dopiero mogą wyjść na jaw ciekawe. 


szczegóły i tajemnice szkoły, 


miet: 2% 


coś wspólnego z dr. Xilandrem? Antoś ©- 


aż zatrząsł się na samą myśl o tem. Fa- 
la podejrzeń urastała coraz bardziej. A 


jednak Antoś czuł, że właśnie teraz, że 5 


właśnie tutaj zapadła już głęboka w:jego- iv 


duszy decyzja bezwzględnego stawienia 
się na to „rendez-vous'. 
ro Jeske apeluje do jego przyjaźni. 


Musi pójść, sko i $ 


Wróciwszy od telefonu zastał Bifski 
przyszłą „gwiazdę' wdzięczącą się do. 
stojącego obok jej stolika Molskiego, gy > 


rektora banku udziałowego, 
powodu zadowolony, gdyż wiedział że 
tem łatwiej uda mu się. nozesfas z rozka 
pryszoną aktorką. 

— Jest mi 'niewymdiWnie przył, 
panno Julciu, lecz pilne sprawy zmusza- 
ją mnie do pożegnania pani. Jestem pe- 


Był z tego- 


wien, że mi pani tego za złe nie weźmie.: . 


Aktorka zrobiła zadąsaną minę; 

— Brzydal z pana! Nie chcę pana wię 
cej widzieć. Nech mi się pan 24 oczy 
nie pokazuje. 

Ostatnie słowa wymówione były'z:uś 


Czyżby wreszcie Jeske ' FR, 


nia się do rozkazu, 

Po wyjściu z  „Esplanady* Bilski 
wsiadł do przejeżdżającej taksówki, rzn 
cając szoferowi adres Jeskegy, 


re. 


miechem zachęcającym do niestosowa- 


Dcn’ 


EXPRESS 


psami 


Turniej aíletów v cyrisu 


Widownia przepełniona. Wielu z bra 
ku miejsc, postanowiło wytrwać na sta- 
nowisku przed cyrkiem, by zaspokoić 
ciekawość, a wśród tych entuzjastów 
przeważają wielbiciele Pooschoffa. 

Na wstępie arbiter p. Brański oznaj- 
mil, iż sympatyczny atleta śląski Bryła, 
źle się czuje, wobec czego zgłosił swe 
wystąpienie z turnieju, nadal jednak pe 
nić będzie funkcje starosty turnieju z 
mienia Międzynarodowego Związku At- 
letycznego. 

Wielkie poruszenie wywołała nade- 
szła depesza ze związku z zawiadomie- 
niem, że przybyły do Europy amerykań 
ski mistrz Świata, słynny Bahn-Sam- 
son. został skierowany przez związek 
do Łodzi, jako że w naszym mieście o- 
becnie znajduje się cała śmietanka atle- 
tyczna. Spodziewać się wobec tego na- 
leży, że słynny amerykanin, dziś ukaże 
się na arenie cyrku sportowego. 

Wieczór wczorajszy wśród ogólnego 
zaciekawienia rozpoczął się starciem 2 
olbrzymów Pooschoffa z bezwzględnym 
Karschem. Walka była eliminacyjna, 
więc zapaśnicy walczyli ostrożnie, rozu 


miejąc, że jeden nieuważny chwyt, mor 
że skończyć się porażką, co pokonane- 
mu uniemożliwia już zdobycie 1-go miej 
sca. Szczególnie ostrożnie walczył Poo- 
schoff, oczekując na stosowny moment. 
Ten spokój. Pooschoffa ogromnie podra- 
żniał Karscha, który biciem i boksowa- 
niem dodawał sobie animuszu. W chwi- 
lach takich galeria mocno reagowała. żą 
a|dając ukarania Karscha. 

W 39 min. Pooschoff błyskawicznie 


przerzucił ogromne cielsko Kars::ha 
przez głowę, który padł twarzą poza dy 
wanem w trociny, w momencie gdy 
wrócił na środek dywanu Poosciioii wy 
zyskał sytuację i momentalnie schwycił 
go w przedni pas i powalił na obie ło- 
(PR 
Zerwała się burza oklasków =- tylko 
Karsch protestował twierdząc, że miał 
oczy zaprószone trocinami. więc mie 
mógł się bronić. Sędziowie protestu nie 


TWXWIDOGOCOCKICOOOOIOLEKYKKY IO IKKKLCIOOOKLYIOOOCINIOOOOCOCH WESA 


Kupon sporfowy „Expressu” Nr. 16 


z dnia 14 lipca 1929 roku 


na odgadnięcie wyniku turnieju 

I MIEJSCE CN 

U MIEJSKA m 

V miejsce.. 

Imię i nazwisko Czytelnika ..... 
Dokładny adres 


walk francuskich w cyrku sport. 


HE tmiejśCe uu 
IV miejsce. 


pew 


ana za 


ze 


e reene Z 0 YYY t mme A t A 49009 9 PO 090408 ratt YONNE 


uznali, gdyż Karsch padajac w trociny 
powinien podnieść rękę na znak by wal- 
kę na chwilę przerwać, do czego jednak 
nie zastosował się, lecz wrócił na dy- 
wan, aby dalej prowadzić walkę. 


Zwycięstwem tem Pooschofi obok 
Garkowienki i Orłowa wysunał się na 
czoło turnieju. 

Starcie Garkowienki ze Stiborem po 
bardzo interesującym przebiegu rezul- 
tatu nie dało po 20 min. 

Kornatz po 1 godzinie i 10 min. zupeł 
rie niespodziewanie odniósł zwycięstwo 
na punkty 4 do 3 nad Petrowiczem. 

Mistrz Polski Sztekker w walce ame 
rykańskiej pokonał w 6 min, Ferista- 


| noffa. 


Dziś w niedzielę, ogromne zajntere- 
sowanie budzi rozstrzygająca walka 
Sztekkera z niepokonanym w tym tur- 
nieju Orłowem. Nałeży oczekiwać wiel- 
kich emocji podczas tej walki, Nie mniej 
sze zainteresowanie budzi również de- 
cydujaca walka Garkowienki z Petrowi 
czem. Pooschoff staje do decydującej 
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Piąty dzień wyścigów MANNAN 


konnych w Rudzie Pabjamiciciej 


Przebieg wczorajszych gonitw w Ru- 
dzie Pabjanickiej był bardzo interesują- 
cy. Nasi faworyci byli znów na płat- 
nych miejscach, 

Wyniki techniczne były następują- 
ce: 

Gonitwa 1, Bieg płaski n adystanste 
1600 mtr. o nagrodę 2000 zł, Pierwsza 
mija celownik Estramaqura (st. „Topór”) 
przed Fanfarą (st. „Ktery Szepietów”*) » 
Drogą (Bronikowskiego). Totalizator pła 
cił za zwycięzcę zł. 38. 

Gonitwa 1. Bieg płaski na dystansie 
900 mtr, o nagrodę 15%0 zł, Po ładnej 
walce bieg wygrywa Irlandya (Wielopo! 
skiego) przed Nillem (Morstina), Mocno 
„obstawiona” Irlandya przyniosła swoim 
adherentom zł. 13, 

Gonitwa 3. Bieg płaski na dystansie 
2100 mtr. o nagrodę 1800 zł. Emocjonują 
cy ten bieg wygrywa Dollar (Zakrzew- 
skiego) przed Granem (Plisowskiego) 1 
Ułanem II (Szaszkiewicza). Totalizator 
wypłacał: zł, 15 — 13i 19. 

Ganitwa 4, Bieg z przeszkodami na 
dystansie 3000 mir. o nagrodę 1300 zł. 
Po emocjonującym przebiegu wyśgry- 
wa Dalila (Struszyńskiego) przed Rakie- 
tą (Rommla) i Gisi Langdon (Bronikow- 
skiego. Tot. wypłacał: zł. 18 — 12 i 13. 

Gonitwa 5. Bieg z płotkami na dys- 
tansie 2400 mtr. o nagrodę 4000 zł, Pier 
wszy mija celownik Pan Prezes (Grona. 
ofic. 9 płk, strzelców konnych) przed Al 
fa II (st, „Topór”) i Panem Leonem 
(Gr. ofic. 27 płk. Ułanów). Totalizator 
płacił: zł, 34 — 18141, 


Gonitwa II. Bie e£ płaski na dystansie | al 
1600 mtr., o nagrodę 1800 zł, Startują: 
Gran (Plisowskiego), Moja Miła (Grona 
ofic, 1 płk. Szwoleżerów), Niobe (Butkie 
wicza), Ma Jalousi sie (Alvł Schonborna), 
eż (Mimego) i Ammon (st. „Lu- 

icz 

Gonitwa II, Bieg płaski na dystansie 
2400 mtr. o naśrodę 1000 zł. Startują: 
Jagienka (Staszeckiego), Eskalibor (L. 
Schejcera), Gereza (ks. Lubomirskiego) 
Polish Cob IR Guliwet 
(Babeckiej), Harakiri (Morsteina). 

Gonitwa IV. Bieg płaski na dystansie 
2100 mtr. o nagrodę 6000 zł Startują: 
Wulkan (st. „Topór”), Madame Bovary 
(st. „Ktery Szepiętów'),  Tbanez (st. 


„Ktery Szepietów'), Samson (gr. olic, 9 


płk. strzelców konnych), Colonel (grona 
ofic. 9 płk. strz. konnych), Gran (Plisów 
skiego). Pornas (Butkiewicza), Dziwo M 
a wiec Huk (ks, Lubomirskie- 
go 

Gonitwa V. Bieg z przeszkodami na 
dystansie 5000 mtr. o nagrodę 15 tys. 
zł, Startują; Caraibe (K, Rommla), Hra- 
bianka (Daszewskiegoj, St. Bronchit 
(Bronikowskiego), Waldgraf (Zakrzew- 
skiego), Cetynia (Struszyńskiego), Lady 
Szerena (Tomaszewskiego), Boston (Za. 
krzewskiego), Tuchaj Bej (Kronenberga). 

Gonitwa VI. Bieg płaski na dystansie 
900 mtr. o naśrodę 1500 zł. Startują: Ka 
nonada (Daszewskiego) Iwa (K. Endera) 
Magnolya (hr. Morstina), Gordenia (Za- 
moyskiego i Radwana), Marta II (Dzierz 
bickiegoj, Berszada (hr. Wielopolskie- 


Gonitwa 6, Bieg płaski na dystansie | g0), 


1300 mtr, o nagrode 1300 zł. Bieg wyśry 
wa Hołubiec (st. „Lubicz”) przed Har- 
rym Langdon (Endera) i i Dzidą (Dzierzbic 
kiego). „Tot. płacił zł. 29 — 17 i 39. 

Gonitwa 7, Bieg płaski na dystażkie 
1600 mtr, o nagrodę 1200 zł. Bieg wygry 
wa Ewiabr (st. „Ktery  Szepietów”) 
przed Orumą (Hessena) i Tamerlanem 
(Zakrzewskiego). Totalizator płacił: zł. 
15—13 i 26. 

Gonitwa 8. Bieg płaski na dystansie 
1600 mtr. o nagrodę 1500 zł. Pierwsza na 
mecie Haza (st. „Lubicz +) przed Dzikiem 
(Dzierzbickiego) i Linotte (K, Endera). 

Tot. płacił zł. 35 — 16, 34 1 38. 


Piąty dzień sów konnych w Ru 
dzie Pabjanickiej obejmuje osiem go- 
nitw, do którychystaną obok dotychcza- 
sowych, również i nowe konie w Łodzr 
big tys nieznane, 

Program dzisiejszych gonitw jest na- 
stępujący: 

Gonitwa I. Bieg płaski na dystansie 
2100 mtr, o nagrodę 1300 zł,  Startują. 
Estramadura (st. „Topór”), Ekstaza (Bro 


Gonitwa VII, Bieg płaski na dystan- 
sie 2100 mtr. o nagrodę 1200 zł. Startują: 
Farsa (Daszewskiego), Frascati (st. To- 
pór"), Estramadura (st. „Topór”), Gruna 
(Hessena), Eskalibor (L. 
Erna (Grzybowskiego), Tamerlan  (Za-! 
krzewskiego), Ferezja  (Rogowskiego) 
Bill (Alv.  Schonborna), Narzeczona 
(Szaszkiewicza). 

Gonitwa VIIL Bieg płaski na dystan- 
sie 2100 mtr. o nagrode 1500 zł. Startu- 
ją: Bebuś (grona oficerów 27 płk. Uła- 
nów), de Merbot (Schwejcera), Bona Dea 
(Starzeckieśgo), Zygfryd. (Zakrzeńskiego) 
Aścia (Enedra), Harakiri (Morstina), Ba 
carat (Dzierzbickiego), 


NASI FAWORYCI; 
Gonitwa 1; Fantomas Estramadura. 
Gonitwa 2.: Ammon, Gran 
Gonitwa 3.: de Merliot, Geceza, 


Gonitwa 4.; Colonel, Huk, Dziwo II. 
Gonitwa 5.: Boston, Cetynja, Lady 


Szerena, 
Gonitwa 6.: Kanonada. 


Gonitwa 7.: Tamerlan, Narzeczona, 


nikowskiego), Guzohan (Endera), Fanto | Boll. 


mas (ks, Lubomirskiego); 


Gonitwa 8.; Bacarat, Zygfryd, 


W Łodzi 4.00 miesięcznie. — Zamiejscowe 5 zł. 


Prenumerta: miesięcznie.—Zagranicą 7 złotych miesięcznie. 


Redakcja i Administracja, Piotrkowska 49. 
Telefon administracji 22-14— — — — — 
Telefony redakcji 27-24, 36-43, 36-44 


zę" wydawnictwo „Republiki* sp. z ogr. odpow. Władysław Połak, 


Odnoszenie do domów 40 groszy. 


Godziny przyjęć redakcji 6— 
po poł. Rekopisów niezamówio 
nych nie zwraca się, — — — 


W druk arnt 


Schwejcera), | | 


wies 


urządzamy 


skiego i Skwerowej. 


) 


powinien ai dich tyko 


| 


Doktór 


ŚR 


Dr. med. 


LTU choró 
skórnych, wenerycz 
nych i moczopicio- i 
specjalista cho wyc. 
rób skórnych |przeprowadził 
wenerycznych się na ul 


i moczopłciowych | Piotrkowską70 | 94 5—8 


Reklamy świefime 
w Parku Kolejowym 


Na mocy koncesji, wydanej przez MAGISTRAT m. ŁODZI 


reklamy świetime ma słupach 
mniejskiego parkamw, 
otaczającego Ogród Kolejny ze strony ulic: Narutowicza, Krliń- 


Park Kolejny znajduje się przy samym dworcu, między 
trzema najruchliwszemi ulicami naszego miasta, 


; "Reklamy" świetlne, wykonane najestetyczniej, oświetlone 
~ będą od zmtóku w przeciągu całej nocy. 
Reklama świetina jest tania i celowa. 


Reklamy świetlne w Parku Rolejówym 


Sienkiewicza 39, tel. 24-47. 


Jedyne antyseptycznie spreparowane. 
Dr. med. 


Łannowśli gl kila 


b Moniuszki 11, 
telefon 63-22, 
Choroby skórne 
i weneryczne elek- 
troterapja. 
Przyjmuje od 8—10 


sarsma PA 


SEREBENEEERUEEEERECE 
i chue ahoa je ZAKONIE 


Doktór 


© 
Klinger 
choroby weneryczne, skórne | włosów 


ANDRZEJA 2, TEL. 32-28, 


Leczenie lampa kwarcowa, anallzy 
krwi i wydzielin Przyjmuje codziennie 
od 11—1 i od 5—8 w. w niedziele i 


święta od 10 do 12. Oddzielna pocze- 
kalmia dla pań. 


Od 1--2 w Lecznicy (Piotrkowska 62) 


RRKERRKKANKNA| 
LECZNICA 


lekarzy specja istów przy Górnym 


Rvnku 
Piotrkowska 294, tel. 22-89 


przy przystaaku tramwajów  pabia= 


wiecz. | niekich czynna od 10 rano do 7 wiesz. 


ul Andrzeja 5 róg Traugutta), |W niedz. od 10—1| w niedziele ( święta do 2 po 6 
Tel, 59-40 ; A er 4 Wszystkie specjalności i dentvstyka. 
Przyjmuje od 8—410| Przyjmuje od 8.30 JŠS KA Kapiele świetlne. lampa kwarcowa, 
i od 5—9. do 10.30 rano, od 1 AR elektrvzacja. Roentgen, szczepienia, 
w niedziele i święta] do 2,30 SA od 6 analizy (moczu. kału. krwi. plwocim, 
od 9— do 8,30 w. wydzielin itd.) operacie, opatrunki. 


Oddzielna pocze- 


nie- 
a l cj $ ta 
kalniadla pań ý 10 0 do wię r 


serw poleca I 
126, tel. 25-74. 


POTRZEBNY pomocnik ślusarski do 


ka 28. H. Kaltman. 


Ogłoszeni a: ZWYCZAJNE: 


Lekarz- dentysta 


A A amman |. AONI 


SZKŁO Tenonakig do. pokrycia kon- przyjmuje w lecz- dla chor. 

. Woźnica. Piotrkowska |nicy przy ul. Piotr- 
kowskiej 294 

~ |codziennie od 2—7 


10 gr. 
W TEKŚCIE: 40 gr. za wiersz milimetrowy, (na 


wizyty na miasto. 
Porada 4 zł. 


Porada cdemiwsfycr 
ma i wenerologicrna 


skórnych. wenervcznych | 


3 ZŁOTE 
KRARANKSARAM 


robót wodociągowych. Zgłosić się ma 
w poniedziałek od 7 do 8 rano. Zawadz (FORD. landoleta taksówka z | z koncesm 


do sprzedania. Andrzeja 14. 


za wiersz milimetrowy (ua stronie 10-szpalt.) 
stronie 4-szpalt.) 


NEKROLOGI: 30 gr. za wiersz mil. (na str. 4-szp.). Zaręcz. I zaślub. po tekście 10 zł. Za 
miejsce zastrzeżone specjalna dopłata, Zamiejscowe o 50 proc. zagraniczne o 100 pros drożej. 


Za tetminowy druk ogłoszeń administracja nie odpowiada. 


zł. 1.20, poszuk. pracy 10 groszy. 


„Republiki Sp: ż ógr odp, Piotrkowska 49 i 64 


Drobne 12 groszy — Najmniejsze 


Redaktor Wpis M; iak 


Dzisiejsze mecze 
ligowe w Kraju 
„W dniu dzisiejszym odbędą się w kra 
następujące mecze ligowe: Czarni — 
EKS , we Lwowie, Warszawia — Gar 
barnia w Warszawie, Wisła —IFC. w 
Karkowie, Turyści — Pogoń w Łodzi i, 
Ruch — Polonja w Królewskiej Hucie, 


Tradycyjny mecz 
pływacki Francia-Niemcy 
Tradycyjne zawody pływackie Fran 
cja — Niemcy przyniosły poraz trzeci wy 
nik nieroztrzygnięty 1:1. Na zawodach 
tych sztafeta niemiecka ustanowiła no- 


wy rekord europejski 4x200 st. dowol- 
nym w czasie 9:47,2. 


JAKIE GAŁĘZIE SP 


Siolarow pokonany 


w iurmiejuu fremisowuyum w Soppœtach 


Gdańsk, 13 lipca. 

Międzynarodowy turniej tennisowy 
w Sopotach został wczoraj zakończony 
Stolarow został w półfinale zwyciężony 
przez mistrza Austrji Matejko w stosun 
ku 9:7 i 6:1. W pierwszym secie był Sto 
larow swemu przeciwnikowi zupełnie 
równy, później jednak fizycznie wyczer 
pany gracz polski ułatwił rutynowane- 
mu tennisiście austrjackiemu  zwycię- 
stwo, W finale turnieju spotkał się Ma 
tejko z Węgrem Kehringieny, zwycięża- 
jąc go po ciężkiej walce w stosunku 6:0, 
5:7, 6:4, 9:11 i 6:4 i zdobywając tem så- 
mem tytuł mistrza niemieckiego-wschod 
niego. 
SGGAWMEJ 


W mistrzostwie pań pierwsze miejsce 
zdobyła Niemka p. Reznicek, zwycięża- 
jąc p. Wajhe w stosunku 6:4 i 6:1. W 
grze mieszanej odniosła zwycięstwo pa- 
ra polsko-niemiecka Jędrzejowska — 
Frenz, zwyciężając berlińską parę Waj- 
he — Lorenz w stosunku 6:3, 0:6 i 6:4. 

Prasa gdańska wyraża się o grze p. 
Jędrzejowskiej z niezwykłem uznaniem 
i daje wyraz nadziei ,że tennisistka ta 
w przyszłorocznym turnieju również weż 
mie udział, 

` W grze podwójnej panów pierwszą 
nagrodę zdobyła para Matejko — Kehr 


ling 


winny uprawiać kobiety 


Senis najpopufarniejszym sportem kobiecym 


Kobiety zrobiły ostatnio znaczne po- 
stępy we wszystkich gałęziach sportu 
REOR się poświęciły, 

ie jest przewidzianem tymczasem, 
ażeby postępy te miały zatrzymać się na 
martwym punkcie, gdyż tak wyniki prze 
ciętne jak i rekordowe ulegają ciągłemu 
ulepszeniu, 
awniej uważano, że brakuje kobie- 
cie właściwości w sporcie prawie, że de 
cydującej a mianowicie niewzruszonej 
woli zwycięstwa, oraz postanowienie o- 
iąśnięcia wyczynu za wszelką cenę, 
wierdzenie to jednak zostało nieda 
wno obalone. Na olimpjadzie w Amster- 
damie wywarło niemiłe wrażenie, mdle- 
nie niektórych kobiet na mecie, po przu 
bieśnięciu 800 metrów. Możliwie, że nie 
yły one dostatecznie  przygotowe do 
dłuższych biegów, ale tem nie mniej zu- 
pełne wyczerpanie jest dowodem posta 
dania niezbędnych cech sportowych na. 
pięcie mięśni i ostatecznego wysiłku. 

Nikt nie miałby kobietom za złe gdy- 
by zadanie uznały za zbyt trudne i przed 
wcześnie zaniechały walki, to że one te- 
go nie robią i walczą do ostatka sił 
świadczy o ich dojrzałości sportowej na- 
równo z mężczyznami, 

Wogóle kobiety wykazują większe 

zdolności w rodzajach sportów, wymaga 
jących krótkiego ostrego i szybkiego wy 
siłku niż tych które prowadzą do celu, 
jedynie wytrzymałością i napięciem mię 
śni. Tłumaczy się to fizyczną konstytuc- 
ją Z: 
- AE i osiągnięte w skokach i bie- 
gach krótkich są doskonałe. Przeciętna 
sprinterka nie jest o dużo powolniejsza 
od przeciętnego sprintera, zaś w wyni- 
kach rekordowych różnica ta na 100 yar 
dów wynosi przeszło 10 yardów. 

Na olimpjadzie w Amsterdamie zo- 
stał ustanowiony rekord kobiecy na 100 
mtr. w czasie 12,2 sek., gdy najlepszy 
czas w konkurencji męskiej wynosił 10,8. 
Bieg na przełaj wymaga wytrzymałośc» 
i sprężystości ciała, 

Wiele kobiet jest wyposażonych w 
ten dar przez naturę albo nabywa go w 
tańcu, 

Poważną rolę w biegu na przełaj od- 
śrywa siła mięśni, która daje mężczyż- 
nie ogromną przewagę w tej konkurencji 
Sportem najbardziej odpowiednim dla 
kobiety, i w którym ona celuje jest hokej 

W Anglji istnieje przeszło 1000 hoke 
jowych klubów kobiecych zrzeszonych 
w związku. 

Dotychczas są pewne małe różnice w 
prawidłach gry hokejowej kobiecej i mę- 
skiej, ale wkrótce zostaną one zniesione. 

Również pływanie jest sportem jakby 
stworzonym dla kobiety która nie powin 
na się obawiać porównania w teg dzie- 
dzinie z mężczyzną, mającym znów 
przewaśę w golfie dzięki większej sile. 

Anglii i Ameryce urządzono mi- 
strzostwa w golfie z udziałem kobiet i 
dość duża ilość mężczyzn musiała przed 
niemi ustąpić, W tenisie jak w hokeju ko 
bieta do tego stopnia udoskonaliła swo- 
ją grę że ustępuje mężczyźnie 


dzięki silniejszemu jego uderzeniu. Różni 
ca ta widoczna jest tylko u czołowych 
graczy, u przeciętnych maleje ' ona do 
minimum, + ; 
Dać Betty Nuthal lub Jean gi 
uderzenia męskieśo to tylko gadka 
czy potrafi je pokanać. 

ra Heleny Wils może jest najbar- 
dziej zbliżona do męskiej, gdyż żadna ko 
bieta na świecie nie ma silniejszego od 
niej uderzenia. 

Chociaż Zuzanna Lenglen 


siły 
gra 


uderza 


tym do Poznania, 


piłkę mocniej niż to niektórzy przypu- 
szczają, to jednak główną jej bronią jest 
doskonała taktyka. Istnieje tylko kilka 
gałęzi sportu, które wskutek swych spe 
cyłicznych własności zostały częściowo 
niedostępne dla kobiety, 

Do tych w pierwszym rzędzie należą 
rughby kricket i piłka nożna. W prze- 
ciwieństwie do tych ostatnich kobieta wy 
robiła się w tak typowo męskim sporcie 
jakim jest szermierka, 


Automokiliści łódzcy na start 


üo zjazdu gwiaździstego do Poznania 


W związku ze Zjazdem Gwiaździs-|samym Poznaniu park jest w dosyć 
biuro Turystyczne trudnym do znalezienia miejscu i, 


że 


przy Łódzkim Automobil - Klubie po-|ze względu na Wystawę panuje duży 
daje za naszem pośrednictwem co na-j;ruch — należy się liczyć z tem, że na 


stępuje : 


rowa, 
2) ponieważ Ł. A.-K. ubiega się 
nagrody przechodnie, do otrzymania 
których obowiązuje największą ilość 
punktów — trzeba, aby każdy z uczest- 
ników.,zdobył maximum tych punk- 


w, 

3) Komisja Turystyczna Ł. A. - K. 
zaleca P. P. Człońnkom wybór marsz- 
rut albo 300 „ kilometrowych, albo po- 
nad 1000 klm. Marszruty pośrednie da 
ją duże ryzyko w utrzymaniu przecięt- 
nej szybkości, a w/g regulaminu Zjaz- 
du ilość punktów za odległość jest nie- 
współmierna z ilością punktów za prze 
ciętną szybkość. 

Np: Jadąc 300 km. z przeciętną 45 
km. za odległość otrzymuje się 5 pkt. 
za 100:km. t. i. 15 pkt. Za przeciętną 
otrzymuje się 10 pkt. za 1 km. t. zn. ż 
w tym wypadku wyniesie to 450 pkt. 
za odległość 15 pkt. 

za przeciętną 450 pkt. 


Razem 465 pkt. 


Wybierając natomiast marszrutę 600 
km. otrzymuje się 
pza odległość 30 pkt. 

za przeciętną 450 pkt. 


Razem 480 pkt. 


Tylko 15 pkt. więcej za drogę 2 ra- 
zy dłuższą, bez pewności, że przeciętna 
45 km. będzie utrzymana 
Przy 600 km. i przeciętnej np. 42 
km. uczestnik otrzyma 

za odległość 30 pkt. 

za przeciętną 420 pkt. 


Razem 450 pkt. 


4) Komisja Turystyczna Ł. A. - K. 
służy P. P. Członkom gotowemi marsz 
rutami z obliczeniem kilometrażu, miej 
scami stempli i godziną startu, aby w 


szosie trzeba będzie powiększyć prze- 


1) do otrzymania plakiety obowią- |ciętną do 50 km. 
zuje marszruta minimum 300 - kilomet | 


5) Ku wygodzie P. P. Członków — 
Kom. Tur. podejmuje się za zwrotem 


„O|kosztów III klasy i djet w wys. 25 zł.: 


Mistrzostwa Polski 
w grach sportowych 
Niezadługo rozpoczną się mistrzo- 
stwa Polski w grach sportowych. W ko- 
szykówce Polonja zdobyła mistrzostwo 
warszawy, Wisła — mistrzostwo Krako- 
wa, Czarna Trzynastka — mistrzostwo 
Poznania, natomiast Łódź jeszcze nie wy 
eliminowała mistrza. 


: Zmiany w składzie 


reprezentacii polskiej 


na mecz z Rumunią 


W składzie reprezentacji, którą poda 
liśmy we środę zajdą poważne zmiany, 
gdyż w zawodach nie będą mogli wziąć 
udziału Trojanowski, Dobrowolski, Ba- 
ran i prawdopodobnie Żuber. 

Wobec tego reprezentacja będzie wy 
glądała tak: 100 i 200 mtr. bez zmian, 
400 mtr. Gniech 51.1 sek. i Piechocki 
51,5 sek. 800 mtr. Kostrzewski 1:59,2 sek 
i Jaworski 2:01 sek. 1500 mtr. Jaworski 
4;:07,9 sek. i Sawaryn, 5 tys. mtr, bez 
zmian, 10 km. Pietkiewicz i Sarnack» 
110 mtr, przez płotki Zajusz 16,1 sek, i 


Kostrzewski 16,2 sek., 400 mtr,  przeż 
płotki Kostrzewski 56,8 sek, i Cejzik 
skok wdal i o tyczce bez zmian, skok 


wzwyż Lokajski 174 i Cejzik 165, kula 
be zzmian, dysk Górski 4369 i Cejzik 
4217, oszczep Gerałtowski 53.25 i Wie- 
czorek 48,16. 

Sztafeta 4x100 mez zmian, zaś 4x400 
Cejzik, Gniech, Piechocki i Kostrzewski 
— około 3:25 sek. 

Gdyby Żuber móśł wyjechać — sta- 
nie on do 800 mtr, i sztafety 4x400 mtr. 

Takie osłabienie drużyny poważnie 
zaśraża wynikowi, Szczególnie brak bę- 
dzie Barana w dysku. 


Piłka nożna w bodzi 


Widzew — Turyści Ib. 2:1 (0:0), 

Wczorajsze zawody piłkarskie o mł- 
strzostwo klasy A. między  Turystami 
Ib a Widzewem zakończył się zwycię- 
stwem drużyny robotniczej 2:1. Sędzio- 
wał p. Andrzejak. 


Ł,.T.S.G. siše Hakoah 4:1 (2:0). ; 
Zawody o mistrzostwo klasy A. Ha- 


iza dobę wysłać delegata dla przygoto | koah — ŁTSG. zakończyły się zdecydo 


| wania we wskazanym miejscu i godzi- 
| nie benzyny, oliwy lub funkcjonariusza 
jupoważnionego do wizowania książecz- 
ki drogowej. 


wanem zwycięstwem ŁTSG. 4:1 (2:0). 
Sędzia p. Andrzejak. w 
Leśgja — Hakoah (Wiedeń) 4:1 (4:0). 
Szczegółowe sprawozdanie na stro- 
nie 1-ej. 


Przygofowania do biegu dookoła Polski 


Pierwszy efabw łodzi. — Pierwsze 
zgioszemia 120 zawocdmiiłców 
zna Siearcie 


Setki postaci, pogiętych nad kierow- 
nikiem roweru, depcą zapamiętale pe- 
dały „stalowego rumaka* paląc za sobą 
białą wstęgę szoc. 

Sezon kolarski jest w pełni. Wszędzie 
rozegrano już mistrzostwa woje- 
wództw, miast, miasteczek i klubów. 

A każdy z nich myśli o wielkich 
„czternastu dniach* gigantyczni próby 
mięśni i płuc — biegu kolarskiego do- 
okoła Polski. 

Najpotężniejsza ta impreza sportowa 
odbędzie się w roku bieżącym między 4 
a 18 sierpnia. Start biegu odbędzie się 
w niedzielę, dnia 4 sierpnia z przed 
pomnika Kopernika na Krakowskiem 
Przedmieściu w Warszawie, o godz. 
13-ej. Przyjazd zwycięsców pierwsze- 
go etapu spodziewany jest w Łodzi oko 
ło godz. 17.30. Meta znajdować się bę- 
dzie na torze w Helenowie, gdzie tego 
dnia odbędą się również zawody kolar- 
skie. Cały etap znajdzie się pod kontro- 
lą kolarzy: z Warszawy do Łowicza 
(80 klm.) trasę obstawią cykliści war- 
szawscy, a z Łowicza do Łodzi (65 klm. 
zawodnicy pojadą pod opieką klubów 
łódzkich. Wyniki etapu pierwszego bę- 


godz. 16 — 16 i pół przybyć do Pozna- | da natychmiast komunikowane nublicz- 


głównie nia na miejsce wskazane. Ponieważ w inotci. 


Natychmiast po przybyciu do Łodzi 
zawodnicy zostaną skierowani pod cie- 
pły prysznic, poczem udadzą się na 
obiad. Dwie godziny przeznaczone będą 
na masaże i odpoczynek, poczem zawo- 
dnicy udadzą się na spoczynek, naza- 
jutrz czeka ich bowiem drugi 214-to ki- 
lometrowy etap: Łódź — Bydgoszcz. 

Kąpiele, punkty odżywcze i noclegi 
skoncentrowane będą przypuszczalnie 
w Helenowie. 

W poniedziałek, dnia 5 sierpnia o 
godz. 7-ej rano odbędzie się star dodru 
giego etapu do Bydgoszczy. 

Pierwsza lista zgłoszeń obejmuje do 
tychczas następujące nazwiska: 


1) Feliks;Więcek (Polonja, Byd- 
goszcz), 2) Kamiński (WTC), 3) Šli- 
wiński (WTC), 4) Kalinowski (WTC), 


5) Korsak - Zaleski (WTO), 6) Wasi- 
lewski (WTC), 7) Gronczewski (WHC) 
8) Stefański (Amatorski KS). 9) Kraw- 
czyk (AKS), 10) Konopczyński W, (W. 
T. C.), 11) Kononczyński K. (WTO), 
12) Woźniak (WTC), 13) Proess (Po- 
goń. Lwów). 14) Ignatowicz (Pogoń). 
15) EA (Pogoń), 16) Serbeński (Po- 
goń). 

Organizatorzy liczą się z liczbą oko 
ło 120 zawodników na starcie. 
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Mistrz slowa i mistrz pięści |Rekord światowy 
ma prośbę foto- 


śrafów 


Na zawodach sportowych w Berlinie 
wydarzył się oryginalny przypadek: w 
rzutach kulą ustanowił Allenstein re- 
kord światowy, dokonawszy rzutu na 
16,045 mtr. Po zawodach fotogratowie 
prosili rekordzistę, by dokonał rzutu 
jeszcze raz, aby mogli go słotograto- 
wać. Wtedy Allenstein — rzucił i po- 
_ prawił swój własny rekord, osiągając 


SA -16,11 mtr. 


A , _— Ciągle kłócisz się ze swym meżermt 


- Wz! A ; 3 Czy nie możecie się zgodzić?... 
Dwaj ludzie o „zaczepnych“ usposobieniach: bokser światowy Gene Tunney | — Owszem, co do jednego się zgadza- 
słynny pisarz Bernard Shaw. my: on chce rozwodu i ja też... 


Zabawy (udowe w Badenii 


do Marsylji. — Na zdjęciu: król (ostatniz lewa) królowa Suraya oraz dwaj sy- 
nowie i 5 córek królewskich po opuszczeniu okrętu. 


OTOZ © s W Badenji odbywają się obecnie tradycyjne wielkie zabawy ludowe. — Na 


"zdjęciu: wieśniaczki, tańczące w malowniczych strojach ludowych. 
TEACA (EST: 3 


| «f Halle odbyła się zabawa kwiatowa na wodzie, na której pierwszą nagrodę 
zdobyło oryginalne naśladownictwo starorzymskiego wozu, zbudowane z kwia 
| 4 tów na łodzi motorowej 


W Berlinie odbyły się wyścigi szybkobiegaczy w których wzięli udział naj- 
lepsi niemieccy przedstawicielę tej gałęzi sportu. — Na zdięciu; apnea = 


Zdetronizowany król afgański, Amanuliah, przybył razem z otoczeniem swem 
l . 
i biegają do mety. 


